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Spożycie mięsa” w Łodzi w trzyleciu 1918—1920. 


Według L. Zaborowskiego °) w roku 1911 wypadało w Kongresów- 
ce przeciętnie na 1 mieszkańca do 20 kg. spożycia mięsa (żywej wagi), 
Podczas gdy w Anglji 60 kg, w Niemczech 50 kg, we Francji 45 kg, w 

osji 25 kg. We Włoszech konsumpcja w tymże roku wynosiła 20 kg. 

Miasta spożywają znacznie więcej mięsa, niż wieś. ' 

| Nie posiadamy niestety wiadomości o konsumpcji przedwojennej 
miast Kongresówki. Możemy jednakże tą nieproporcjonalność spożycia 
mięsa przez miasto i wieś zilustrować na przykładach Krakowa i Lipska. 
f W Lipsku?) w 1911 roku przypadało na 1 mieszkańca 7! kg, spo- 
życia miesa, czyli znacznie więcej niź przypadało spożycia mięsa na 
mieszkańca Niemiec. 

W Krakowie*) w 1909 roku przypadało na 1 mieszkańca 86.,, kg. 
konsumpcji mięsa. W b. Austro-Węgrzech konsumpcja mięsa była, jeśli 
Nie mniejsza, to zapewne nie większa od konsumpcji w Niemczech. Czyli 
PRAD mięsa w Krakowie było, większe od przeciętnego spożycia w 

ustrji, | 

, Te przykłady dostatecznie wskazują na różnice spożycia mięsa w 
miastach i na wsi. 
| Różnica ta wypada na niekorzyść wsi, szczególnie w Polsce, gdzie 
Jak wiadomo, ‘chłop spożywa mięsa b. mało, jest przeważnie wegietar- 
Janinem.>5) | 

> Brak nam wiadomości o przeciętnej rocznej konsumpcji mięsa póź- 
niejszych od 1911 r. Jednak nawet wspomniana przeciętna konsumpcja 
z 


J an Nazarewicz. 


1) „Spożycie mięsa” należy rozumieć jako ilość mięsa żywej wagi, przed ubojem. 
Wszelkie wiadomości o spożyciu mięsa opierają sie na liczbie i wadze bitego bydła. 
Stosunki aprowizacyjne Królestwa Polskiego, Praca Społeczna. Zeszyt l 1918. 

+)  Obliczono na podstawie uboju w Linsku według „Statistisches Jahrbuch der Stadt 
Leipzig“. Jahrgang 1914. 

4) „Statystyka miasta krakowa“ Zeszyt XII. 

5) Zwrócić uwagę należy na fakt, że chłop rosyjski spożywał więcej mięsa, niż pol- 
ski, Przeciętna roczna konsumpcja mięsa jak wyżej wskaliśmy wynosi w 1911 r. 
w Rosji 25 kg, w Polsce tylko 20 kg. 
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mięsa w Kongresówce w 1911 r. jest niższą. od konsumpcji w Łodzi w 
1919 i 1920 roku. 

W 1919 r. spożywał 1 mieszkaniec Łodzi przeciętnie 62,5 funtów 
mięsa czyli: 25,6 kg, w 1920 — 79,4 f. czyli 52,5 kg.— 

O spożyciu mięsa w Łodzi w trzyleciu 1918—1920 możemy sądzić 
na podstawie wiadomości o liczbie i wadze ubitego bydła dostarczonych 
nam przez rzeźnie Miejską i Bałucką. 

Według tych danych w trzyleciu 1918—1920 ubito 235315 sztuk 
bydła ogólnej wagi 70802000. 

Największa liczba sztuk śwysadh na trzodę chlewną, a mianowicie: 
1167i1; potem idzie bydło rogate 64.933 sztuk, cieleta—-28191, barany i ko* 
zy—22781, wreszcie konie 2699 sztuk. 

| Ubój w poszczególnych latach trzylecia przedstawia się następująco: 


Ubito sztuk 


trzody bydła z baranów pe 
W ogółem chlewnej rojatego wietgi i kóz toat 
tzyleciu eziz =- A . JQ 27 H8 
1918-1920 235515 16711 64953 28191 22781 2699 
1918 26620 7117 17524 1082 447 450 
1919 88848 38735 24551 14307 16104 | 1351 
1920 119847 10859 23058 12802 12230 898 


Uwidacznia się ogromny wzrost sztuk bitego bydła. Podczas gdy W 
1918 roku ubito 26620 sztuk bydła to w 1919 r. 88848 sztuk, a w 1920— 
119847 sztuk. W 1920 r. ubito więcej sztuk bydła niż w dwuch poprzed- 
nich latach razem; w 1918 i 1919 r. ubito bowiem razem 115468 sztuk. 

Jeszcze lepiej wzrost konsumpcji mięsa w Łodzi uwydatni tabliczka 
poniższa, która wskazuje jaki procent, sztuk ubitego bydła przypada na 
każdy rok trzyłlecia: 


Ubito % sztuk 


trzody bydła z baranów ; 
w ogóle chlewnej | rogatego pe | i kóz soni 
trzyleci i l , | 
518-1979 100 o/a [100 %, 100 */5 [100 *, 1100 °% ' | 100 % 
1918r. | 115, ösi» ME Sk 2 16, 
1919 » 37,8 » 38, n 37,5 n 50, 44,5 50,0 
1920 „ | 50,5, 60,;, 85, 45. 53,: 38,; 


W 1918 r. ubito 11.4”/, sztuk, a w 1919 r.—37.4°/., w 1920 r.— 50.90 

Najwiecej wzrasta ubój trzody chlewnej. : 

Wzrost ten w 1920 r. prześcigną? ogólny wzro:t sztuk bitego bydła. 
Z ogólnej liczby sztuk bitego bydła w trzyleciu 1918--1920 na 1920 r. przy” 
pada 50, proc., z liczby zaś sztuk nierogacizny ubitej w trzyleciu na 19201: 
przypada 60. zo. Ubój bydła rogatego w 1920 zmniejszył się w porównaniu 
1919 r. Z liczby ubitego bydła rogatego w trzyleciu 1918—1920 na.1919 re 
przypada 37.; proc, na 1920 r. — 25, proc. Należy zwrócić uwagę na 
ogromny wzrost uboju cieląt w latach 1919 i 1920, Kiedy w 1918 r. ubito 
tylko 1082 sztuk, to w 1919 r. aż 14307 sztuk w 1920 r.—12802 sztuk. W 
1919 r. wzrasta ubój cieląt w porównaniu z 1918 r. 13 razy; w 1920r. 
spada nieznacznie. 

Na 1918 r. przypada 3,8 proc, uboju cieląt w trzyleciu, na 1919 r.” 
50,8 proc., na 1920 — 45,4. proc. 4 

Okupanci ograniczyli ubój ciełąt; dlatego to w .1918 r. bito mało 
cieląt w porównaniu z latami 1919 i 1920. 
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>. _— Ten wzrost uboju cieląt wpływa nadzwyczaj ujemnie na zmniejsze: 
me i tak już przez wojnę przetrzebionego bydłostanu krajowego. 
e Uvój baranów?) zwiększa się w trzyleciu rozpatrywanym z roku na rok. 
Na 1918 r. przypada £ proz. trzyletniego uboju baranów, na 19319 — 44,35 
Ra 1920 r. — 53,7 proc. | | 

W 1926 roku wzrost uboju baranów podobnie jak trzody chlewnej 
Prześcignął ogólny wzrost uboju bydła. l 
a W trzyleciu więc 1918—1929 wzrosła znacznie konsumpcja mięsa 
Wogóle, a w szczególności wieprzowiny i baraniny. | 
m Wzajemny stosunek bitego bydła w każdym roku obrazuje po- 
Niższe zestawienia. | 
| Z ogólnej sumy sztuk ubitego bydła przypada: 

wT 


s w r. w r. 

na l 1918 1919. ` 1920 
wszyst. gatunki | 100 "s` 100 *%% 100 % 
bydło rog. 65.91, Szt. | 27, o Szt. 19,30, Szt. 
trzode chlew. 26an a NE LIM S9» » 
Cieleta | 40 >] » 16, ” n 10,; n » A 
Barany i kozy t [U n ] 14 n » 10,3 n n 
Konie tę; 3 » 1,5 s » 0,; » n» 


, W r. 1918 pierwsze nyejsce pod względem liczby bitych sztuk zaj- 
Muje bydło rogate. W 1919 r,i 1°20 r. na pierwszym miej cu stoi trzoda 
chlew,a usuwsjąc na drumo bydlo rogate. W ka:cym z trzec” lat rozpa- 
Tywanych trzecie „ielsce wod względain kezby bitych sztuk zajmują cielęta, 
Czwarie — barany i kozy, siate — kone. 
le , Zwrócić uwagą r-lo.y, te Jakcoiwisk ubój baranów rośnie w trzy- 

Glu z roku na rok szybciej niż cb'j innych g:tunków z wyjątkiem trzo- 
ez wne, to jednak liczba bitych baranów w 1920 r. jest i mniejsza „od 
y cieląt. W tymże roku ubito bowiem 12802 cieląt, zaś 12230 baranów. 
M Rzeźnia Miejska przesyła stale Wydziałowi Statystyszeemu imagi- 
fatu m. Łodzi sprawozdania miesięczne”), w któ:ych podaje liczbę sztuk 
pożdego g:tunku bydła bitego w miesiącu i jego ogólną wagę. Rzeźnia 
„ałucka dostarczyła Wydziałowi Statystycznemu tyko wiadomości o liczbie 
Sztuk uboju. c 
kę Na podstawie tych wiadomości obliczono przeciętną wagę żywą 
Vdła bitego w trzylecia w rzeźni — Miejskiej. 
Mianowicie wynosiła ona w funtach 


H 


. trzody bydła ielat baranów koni 
W . chlewnej rogatego SSE i kóz 
leci l 
ET 230 548 54 54 706 
1918 195 428 72 75 674 
1919 221 654 - 69 69 711 
1920 238 684 43 44 717 


P EA Jako wysoce znamienne należy podkreślić podroszenie sie prze- 
e wagi wszystkich gatunków bydła z wyjątkiem cieląt i baranów. Naj: 


1) Liczbę kóż podaje tylko rzeźnia Miejska; rzeźnia bałucka podaje wspóloą rubrykę 
dla baranów i kóz. Ponieważ jednak kòz bije się w Łodzi znikomą liczbą, przeto 
uiepopełnimy zbyt wielkiego błędu mówiąc tylko o uboju baranów, wliczając kozy 
do tychże. 


2) P. Miesięczne sprawozdania Statystyczne Wydziału Statystycznego za r. 1918, 1919 
i 1920. 
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więcej podniosła się przeciętna waga bydła rogatego; różnica między 1918 r 
a 1919 wynosi 226 funtów, między 1919 a 1920 r. — 30 funtów; między 
1918 a 1920 różnica wynosi 256 f. Przeciętna waga wieprzy od 1918r. 
wzrasta w 1919 o 26 f. Od 1919 do 1920 r. podniosła się o 17 funtów. 
Różnica między 1918 i 1920 r. stanowi 43 funty. Przeciętna waga koni 
wzrosła w porównaniu z 1918 rokiem w 1919 r. o 37 f. w 1920 of 
Między 1918 a 1920 r. różnica wynosi 43 f. 

Waga przeciętna cieląt i baranów spada w trzyleciu. Spadek wyno- 
sił w 1919 r. dla cieląt 3 funty, dla baranów 6 funtów; w 1920 r. dla cieląt 
26 f. dla baranów 25 f. w porównaniu z 1919 rokiem. Dla trzylecia spadek 
wynosił u cieląt 29 f., u baranów 31 f. - | 

Te wahania przeciętnej wagi bydła są niezmiernie charakterystyczne 
Wskazują one na znaczną poprawę hodowli bydła. Wzrost przeciętnej wagi 
uwydatnia się przedewszystkiem w 1919 roku, co jest skutkiem ustania 
warunków okupacyjnych. 

Spadek przeciętnej wagi cieląt i baranów jest równie pocieszający 
jak podniesienie się wagi innych gatunków bydła. Oznacza on, że nie idą 
na ubój podrosłe cielęta, młode jałówki i barany, a tylko drobne  cielęta i 
barany. 

Jeśli przyjmiemy dla rzeźni Bałuckiej taką samą przeciętną wag& 
jaka jest w rzeźni Miejskiej, to będziemy w możności obliczyć wagę żywa 
bydła ubitego w trzyleciu. 

Mianowicie ubito tysięcy funtów 


bydła baranów 


w wszystkich ; , . 
trzyieciu alanko ) WICpEZY rogat. cieta i kóz koni 
1918--20 71130 26812 . 39220 1616 1269 1908 

1918 9329 1388 7500 18 34 303 
1919 27458 8560 15926 987 697 961 
1920 34509 16864 15794 551 588 844 . 


Łódź w trzyleciu 1918—20 „skonsumowała” *) 71.150000 funtów 
mięsa żywej wagi. Przeszło połowę tego stanowi bydlo rogate, bo 
39.198000 funtów. 
| Na 1 mieszkańca przypadało konssumpcji funtów mięsa żywej wagć* 


1 1 
Me DKA | weny | „ię, | oea | "rze" | tom 
1918 T 26,7 +4,0 21,5 0,2 0,1 0,5 
1919 63,4 19,7 36,7 2,8 1,6 2,2 
1920 79,7 39,0 36,4 1,3 1,2 1,5 


Jeden mieszkaniec Łodzi konsumował mięsa w 1919 roku 2, razy 
więcej niż w 1918 r., a w 1920 roku 5 razy więcej niż w 1918 r. 

Jeżeli się przyjrzymy konsumpcji poszczególnych gatunków mięsa 
to się okaże, że spoźycie wołowiny wzrasta z 21,5 f. na 1 mieszkańca w 
1918 r. do 86,7 f. w 1919 r.; jednak w 1920 r. spada do 36,4 f. na osobe: 

Jak się okazuje z wyżej zamieszczonych tabelek ubój bydła rog® 
tego w 1919 r. wynosił 24851 sztuk, w 1920 zaś 23058. 

Waga bydła rogatego ubitego w 1919 r. wynosiła 15926000 funtów: 
w 1920 r. — 15794000. i 


1) Rubryka „wszystkie gatunki” obliczona została po dodaniu do liczby uboju liczby 
funtów mięsa przywiezionsgo na zbadanie do rzeżni Miejskiej. Samego uboju przypada na 
1 mieszkańca (licząc wszystkie gatunki) w 1918 r.—26,6 f., w 1919 r,--62.5 íf., w 1920 1.-—79,4 É 

3 Możnaby obliczyć rzeczywistą konsumpcję mięsa. Po uboju waga bydła rogateg0 
spada mniej więcej do połowy, wieprzy o 200/, -— 30%; waga cieląt spada o jakąś ';;, baranów 
o 250/,, koni o 55%,. Należałoby odjać wagę kości i t. d, i 
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| Czyli w 1920 r. w porównaniu z 1919 spadła liczba sztuk bydła ro- 
gatego ubitego i waga jego pomimo wzrostu przeciętnej wagi. Spożycie 
Wolowiny spadło więć w 1920 r. nie tylko stosunkowo, ale i bezwzględnie. 

Natomiast spożycie wieprzowiny podnosi się nadzwyczajnie. Mia- 
Nowicie w 1918 przypada 4 f. żywej wagi wieprzowiny na osobę, w 
1919 p, — 19,7 funtów, a w 1920 r. — 39 f. na osobę. | 

Jeśli weźmiemy pod uwagę, że w Łodzi w trzyleciu rozpatrywa- 
nym było 35% — 407 żydów, którzy w przeważającej swej cześci nie 
Spożywają wieprzowiny, spożycie wieprzowiny przez pozostałą ludność 
chrześcijańską okaże się jeszcze większe. Można przyjąć, że trzecia część 
Udności Łodzi nie jada wieprzowiny. | 

Przeto na 1 mieszkańca nie żyda w Łodzi przypadało w 1918 r. — 
5,95 f. konsumpcji wieprzowiny żywej wagi, w 1919 -- 29,6 f.—w 1920 — 
98,44 f., co stanowi w 1918 r. piątą cześć ogólnej konsumpcji tego roku; 
W 1919 r. -- połowę ogólnej konsumpcji rocznej: w 1920 — blizko %/, kon- 
$umpcji rocznej mieszkańca. j 
oi Na ten wzrost konsumpcji wieprzowiny wpłynęło wiele przyczyn, 
Jak ustanie okupacji, uruchomieuie przemysłu wreszcie to, że wieprzowina 
i ulubionym mięsem klasy robotniczej, zawiera bowiem w. sobie: wiele 

Szczu. 

; Jednakże temu wzrostowi konsumpcji mięsa wieprzowego, sprzyja 
inną jeszcze okoliczność. 
k Mianowicie mieso mniej drożeje, niż inne produkty; a ze wszyst- 
D gatunków miesa najmniejsze podrożenie wskazuje mieso wieprzowe 
- Monina. 

Ceny mięsa wynosiły przeciętnie miesiecznie Marek: 


C e n a 
w słoniny lay. wołowiny | cielęciny | baraniny ') 
stycz. 1918 7.00 3,60 2,50 2,50 
lipcu p 14.00 6,37 5,60 4,85 4,85 
stycz. 1919 7.25 4,75 4,35 4,25 
lipcu n 7.50 4,75 4,25 4,50 4,00 
stycz. 1920 17.00 11,50 9,60 8,00 15,00 - 
lipcu » 34,50 26,00 25,00 22,50 24,50 
"paźdz. , 55.00 35,00 31,00 29,00 29,00 
grudn. , 82.50 55,25 . 46,75 40,00 40,00 
Procentowy wzrost tych cen przedstawia się nestępująco: 
słoniny pa A wołowiny: cielęciny baran. ') 
stycz. 1918 100 100 . 100 100 100 
lipcu , 200 177 224 - 194 
stycz. 1919 104 130 174 140 
„lipcu , 107 130. 170 180 
. stycz. 1920 i 243 319 380 320 
lipcu 3 536 622 1000 900 
paźdz. , 186 972 1240 1160 
grud. 5 1180 1479 1870 1600 


slon; Okazuje się, że w styczniu 1919 r. najmniej podniosła sie cena 

lipę 7 i wieprzowego mięsa, najwięcej zaś wołowiny; to samo w styczniu, 
u, październiku i grudniu 1920 r., oraz w lipcu 1919 r. z tą różnicą, że 

in RAREENE 

baran; ') Brak wiadomości. o cenach baraniny w styczniu 1918 i w styczniu 1019. Cena 
aniny podnosi się jednak z małymi odchyłeniami podobnie do cielęciny. 
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w tym miesiącu wojowisa mniej podrożała niż cielecina. W 198 r. słonina 
pedrożała wace egor o h gatunków mięsa. bowiam za okupantów odczu” 
wał się duży bras Maze 00 | | 

Jeśli porówna:yy wzrost cen mięsa i innych artykułów spożywczych 
to się okaże, że inięso jest coraztańsze, t.zn. mniej drożeje niż inne produkty. 


Ceny ważniejszych artykulów spożywczych wynosiły marek: 


= 
ce n y fu n 
w przen i żył laszen- | Żyt- i tofu s 
- nego | niegoj nei | niej |korzec 7 
R l | ą 
ej CH $] E pE <) ca ś a 
stycz. IQIS 1,8 ; 1.0 AZJĘ JEGO zB. 
, . r | ~ p r a A 
iipcu Ę | 3,8 | 34,35, 24 7 ; 
stycz. 1919} 245, 1,23 54 n2 48, ; 
lipcu gORR WE Kw | 19 [AUR ze 
GWEN a > à `~- i m s 47m . EC: 
stycz, 1920] 8,4 : Ab O 1 4,79 | 150, OEA, 
lipcu p fie 5 . > SEDESRCE RECE o. | 
paźóz. „ [350 116 |530 127,0 | 2600 rralars] 
grud. „ 140,0 BY 112,5 i849 | 742,0) 160, 0157,6j83,0 133,0} 160,0]35,0 
Procentowy wzrost yer ep byi następuiący: 
liczby sio wskGwe can sna spożywczych 
Ca'at M a k a H H i 
- i kar- aud i p ' 
orze |  GDrzeńm* |, o, fia 3 mleko Í kasza grok tfasola | masło 
wW y žstni || na  ižgtnia | tot | i | : 
- I i i i è 
stycz. TAIRI i60, Io; 3601 007 100 LG] ioGj 125: 1063 100] 100 
SE SE. gin i NOA. + za +? onj esi z AR. 
IPC s o4 Lilo R40; 165. 160 1€ 66] 4 47] 135] 1581 i 153 
AZ RADE. RSE: A a “i EE $ 
styc.. 1919] 561 118; 105 | so] 1831 64; 167] 125] 198] | , 
lipcu „| itti 160: 1251 127) 167} buj 167] s25) 123; 148) 247 
stycz 1920] 484 350; Pro) 8.6) 431i 1iżi 417i 438, 458] Ari! 898 
ipo a J 555] 6ie;j 6-00 888] 48i! zrśł T22: 462i 4585 679; 638 
oi j 4i a E E | 4Cn = R EE E ai MOCZEM; 
paźdz. , 1044 | 16505 IGO 1800 722] ASI gza! I3Izi 2173411900 
a i + DOTONEZEESE 07, A poig PE N z č 
grud. a a 2232 | 2800 | 2125 206 | 206%, 1228/8007; 208212062 ;2500;2188 


O i : lipcu 1919 r. jedynie masio zdárożeio wiecej, niż mieso, to 
w styczmiuū 19,9 ROUZ SIę>uzrkuwo więcej, miż ceny nugsa wzieżly ceny 
chieba ersa osgo. riąxi Drzennej, kartofli, mieka, kasty, grochu, fesoli I 
masło. W iipcu 1020 w ©kiesic Żłiw są „tansze“ od mięsa mlewo, nabiał 
i rośliny tryczkowe. Jednakże w paźczierniku tegoź rowu z wyjątkiem. 
kartofli (okres zbiorów ziennieów! jaj. masła i po części mleka — wszy” 
strof pae R. podryzały mwe: niż mięso, w grudniu wszystkie pro” 
dukty podrożaiy więcej uiż wieso. 

Dobiiniej uwydatniwy się stosurikowy spadek cea mięsa, o ilebyś 
my porównali ruch cen artykułów spożywczych za dłuższy okres, biorąc 
pod uwagę czasy orzejwoje ne. | z 

Np. Przed wosaa chleb zvtlowy był oksło 4 razy BY cd mięsa 


wołowego, w grudniu 1920 r. eieb bvł 1 i *; jańszy GPa (Fut chleba 
"JĄ 

pytlowego w gruaniu kosztowai 23,00 Mh., fopi oowesn wiOwe:jo 46 75 Mk.) 

Omawiając konsumpcie mięsa w lodzi w  trzeisciu 1918— 1920. 


opieraliśmy się na wiassomościach o uboju © obe rzsżio ca łódesich i 0 
przywozie mięsa dla ogled:in do rzeźni Miojckiej. (Dczywista, że na pod- 
stawie tych danych nie można otrzymać dziładszgo obrazu konsumpcji 
mlęsa w Łodsi. 

Nie można np. dokładnie skontrolować jaki jest przywóz mięsa do 
miasta, nie wiadomo jaka jest konsumpcja drobiu, dziczyzny it. d. 
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Ę Jednakże wyżej omówione liczby dają obraz konsumpcji mięsa w 
Łodzi w trzyłecia 1918 — 1920 w əgóinych zarysach. 

Nadmienić należy, że jest duża różnica pomiędzy spożyciem mięsa 
Przez razmaite warstwy; wspomnieliśmy, że np. żydzi nie spożywają wiep- 
fzowiny. Nie można za pornocą liczb wykazać jaka jest ogromna różnica 
W konsumpcii mięsa przez bogata klasy ludności tódzkiej i przez proleta- 
lat To pewre jest wszakże, ża w warstwach zamożnych nieporównanie 
Więcej konsumoni wypada na i osobę. niż wśród warstw proletarjackich. 

| lość spożywanego mięsa jest poniekąd świadectwem zamożności 
kraju czy miasta i poszczegolnych jego warstw społecznych. 
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Od początku 1921 r. do I czerwca ubito przez pięć miesięcy w 
obu rzeźniach. 


Sztuk ; 
Ogółem Bydła | Wieprzy | Cielat Baranów | Kani 


10889 10620 52149 | 25600 1994 | 515 


Żywa waga 70%:9 sztuk uvitego bycła wynosiła około 17.376.890 
funtów. Do rzeźni Miejskiej przywieziono dia zbadania 98.530 funtów. Przy” 
Puszczaina konsumocia w 1021 r. wywosić bedzie 41.803.038 funtów (ubój 
t mieso przyniesione). a 
aż? (lbój cielst wzresta niesłychanie, Jeśli w nastęrnych miesiącach 
ie zmniejszy się, to lizzba ubiiych cieląt w b. r. przekiodzy č.000 sztuk! 
„lokoło 2 razy więcej niż w <ałyrn trzyleciu 1918—1920). 
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mocni 
Mt SEREK: 


a. 


Redukcja sił urzędniczych. - 


; W organie Stowarzyszenia Urzedników Państwowych „Nasze pismo“ 
Z maja 1921 r, czytamy: 

Do prawidłowego fuakcionowania aparatu państwowego nie przy- 
<zynia się całkowicie fo, że nad ureednikaini stale wisi groźba redukcji, to, 
że cały szerog urzedołców trzkiuje stanowisko swoje jzko przejściowe. 
~ Hasla redukcii urzędników rzuca się od czasu do czasu w świat jak wiele 
Nnych hasa} demagog'cznych, która uspakajsć maią bezkrytyczne tłumy, 
; 400 000 urzędników państwowych, co piąty mieszkaniac w Warszawie to 
Urzędnik, to człowiek pozostający wraz z całą rodziną na utrzymaniu pań- 
Stwą, Miliardy wydaje państwo na urzędników i utrzymanie urzędników 
kosztuja więcej, aiiżen przynieść mogą wazysikie dochody państwowe. 
~R potem w slad zatem: Już iny tu porządek zrobimy! Redukcja urzędników. 
| Były rninister skarbu p. Grabski wykazał cyframi na jednym z od- 
Czytów, że iednak naprawdę tylu twzgin"ów nie mamy. Pamiętać też 
„trzeba, że cyfra ogólna urzędalków obejmuje nia tylko urzędników admi- 
Nistracyjnych, ale takze kilkanaście tysiecy nauczycieli szkół powszechnych, 
Nauczycieli szkół śradnich i cały Szereg innych funkcejonarjuszy państwo- 
Wych. Pamiętać też musimy, że w c?asie wolny powstały całe niezliczone 
Szeregi nowych urządow, kióre odziedzi:zyliśmiy po okusantach | k-órych 
Nie tylko dotąd nie zwiaęiśjny, ale dodaliśmy do nich nowe, wprowadza- 
lac gdzie się tylko dało etatyzm, zabijejący inicjatywę społeczna. Za po- 
tworzone urzędy ogół urzędników nie może być odpəwiedzialoym i nie 
Jest winą tych, którzy do urzędów tych weszli, że państwo nie>jię:inie, bez 
należytego zastanowienia tworzyło urzędy i dzisiaj też przy przeprowadza- 
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niu redukcji i zwijaniu różnych placówek musimy i mamy prawo domagać 
się, aby na tem jak najmniej ucierpieli interesowani. Nie domagamy się 
tu zatrzymywania zbędnych placówek, nie wymagamy, aby państwo opla- 
cało niepotrzebnych ludzi, ale chcielibyśmy, aby redukcja odbywała się w 
sposób sprawiedliwy, zgodny z interesami państwa, a jak najmniej szkod- 
liwy dla jednostek. 

Państwo takie, które się tworzy tak jak nasze, z pewnością niejed- 
nokrotnie będzie musiało cofać się i znowu iść naprzód, z pewnością bę” 
dzie wiele razy musiało poprawiać to, co już raz zrobiło, ale w każdym 
razie w interesie państwa leży, aby każdy krok był należycie przemyślany, 
aby ważnych rzeczy nie czyniono na kolanie, nie załatwiano dorywczo, 
a właśnie przeprowadzanie redukcji sił urzędniczych robi wrażenie takiej 
rzeczy niedość głęboko pomyślanej, widzimy bowiem, że jednych urzędni- 
ków wydala się jako zbytecznych, a równocześnie przyjmuje się innych. 

Ustalić rzeczywiście potrzebną ilość sił urzędniczych można dopie- 
ro po należytym zorganizowaniu urzędów, po ustaleniu adminisiracji, roz- 
graniczeniu kompetencji. Bez tego redukcja odbywać się będzie. tak, jak 
się dzisiaj odbywa, że usuwa się Starszych, już jako tako rutynowanych 
urzędników, a przyjmuje się nowych, którzy wchodząc do urzędu, znowu 
zużywać muszą sporo czasu na nabycie potrzebnego wyszkolenia. Redu- 
kując siły urzędnicze słyszymy też równocześniu skargi na brak sił, czyta* 
my konkursy i widzimy, że w administracji przeprowadza się ciągle refor- 
my, organizuje się i reorganizuje i z tej fazy organizacji i reorganizacji 
wyjść nie możemy, a włalze naprawdę nie wiedzą ilu mają, a ilu potrze- 
bują urzędników. 

Aby aparat państwowy mógł sprawnie: funkcjonować konieczne jest 
przedewszystkiem dokładne zorganizowanie wszystkich władz, rozdzielenie 
pomiędzy te władze ścisłego zakresu działania, określenie kompetencji każ- 
dego z urzędników w każdym urzędzie. W administracji państwowej nie 
może jedno Ministerstwo stanowić całości najzupełniej w sobie zamkniętej, 
urzędnik przyjęty w Ministerstwie jednem, nie jest tylko funkcjonarjuszem 
jednego Ministerstwa, ale staje się urzędnikiem państwowym 'i państwo 
dbać powinno i musi, aby urzędnik ten o ile okazuje się zbędnym w jed- 
nym urzędzie, w innym urzędzie należycie był wykorzystany. Stowarzy” 
szenie Urzędników Państwowych odniosło się też do Prezydjum Rady Mi- 
nistrów z prośbą, aby spisy tych urzędników, którzy mają być zwolnieni, 
złożone były w prezydjum i stamtąd w pierwszym rzędzie powoływano si- 
ły potrzebne w innych urzędach. Naturalnie, że jest tu mowa tylko o tych 
urzędnikach, którzy do sprawowania urzędu całkowicie się nadają i prze” 
ciwko którym na stanowisku poprzednim nie podniesiono żadnych zarzu* 
tów. Takie pojmowanie sprawy uważać musimy za jedynie słuszne. 


Usuwanie urzędników z zajmowanych stanowisk, budzi w szeregach 
urzędniczych zupełnie zrozumiałe rozgoryczenie, wytwarza niezadowolenie 
i stwarza niepotrzebnie atmosferę niepewności, zmuszając bardzo wielu 
urzędników do szukania zawczasu pomieszczenia i porzucenia zajmowanej 
posady, gdy się znajdzie coś odpowiedniego. Przeprowadzając redukcję 
sił urzędniczych władze nie mogą tego wykorzystywać jako sposobności 
do pozbycia się niewygodnego pracownika, jak to się czesto dzieje, w. ten 
bowiem sposób otwiera się bardzo szerokie pole do różnych nadużyć, 
krzywdzi się wielu pracowników dobrych, których usuwa się | nie rzadko 
dla celów partyjnych, robiąc w ten sposób miejsce „nowemu“ dobrze par- 
tyjnie zasłużorńemu. Urzedników nieudolnych, nie spełniających należycie 
swoich obowiązków usunąć można w każdej chwili, ale wtedy nie trzeba 
tego skromnie zwalać na vis major w postaci zarządzonej redukcji, lecz 
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należy urzędnikowi powiedzieć otwarcie dlaczego zwolniony zostaje i po- 
zwolić mu, jeżeli się czuje pokrzywdzonym, na żądanie przeprowadzenia 
dochodzenia dyscyplinarnego. Władze nie mogą być w rękawiczkach i 


Obowiązkiem każdej władzy jest błędy robotnika wytknąć, ale jeżeli się 
"urzędnika w czasie jego urzędowania chwali, jeśli mu się nie da odczuć, 
že znajduje się na niewłaściwem miejscu, a potem nagle go się usunie, 


nie dziwmy się, że to wywołuje rozgoryczenie nietylko w duszy pokrzyw- 


dzonego w ten sposób, ale i w duszy jego kolegów i przyczynia się do 
Wytworzenia braku zaufania do przełożonych. 
Zazwyczaj z zamierzonej redukcji robi się w urzędach tajemnicę. 


Głuche wieści krążą po korytarzach biurowych i przedpokojach panów mi- 
nistrów, a w biurze wytwarza się atmosfera jak najmniej przychylna pra- 
widłowej pracy. Ludzie zaczynają poglądać na siebie nieufnie, zaczyna się 
zabieganie pokątne około tych panów, którzy mają wnioski przedkładać, 
Otwiera się pole do róźnych intryg i wreszcie jak grom z nieba spadają 
tugi na najmniej spodziewających się zwolnienia. | bywają wypadki, że 
żwalnia się pracowników dłużej będących w urzędzie, a pozostawia tych 
Pracowników, którzy na kilka dni przed ogłoszoremi rugami przyjęci zo- 
Stali i bywają wypadki, że korzysta się z czyjejś dłuższej choroby: i wra- 
<ającego do zdrowia wita się wieścią o zwolnieniu lub uprzedza się jego 
powrót do biura przesłaniem zwolnienia. Nie jesteśmy pracownikami w 
państwie policyjnem, otwarte stawianie kwestji uprościć może znakomicie 
Stosunek urzędnika do władz i ukrócić samowolę różnych kacyków urzę- 
owych, wczesne zawiadomienie, że projektowane są rugi, ostrzeżenie tych, 
tórym rugi grożą i troska władzy o pomieszczenie pracowników gdziein- 
ziej, usunie wiele goryczy i niezadowolenie, a przeprowadzić to przy od- 
robinie dobrych chęci nie tak trudno. 
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Dział sprawozdawczy. 
W aa 
Z obrad Rady Miejskiej. 


Protokuł 
33 (lilsesji) w 2-gim terminie, zgodnie 
z § 31 D. O. S. M. posiedzenia 
Rady Miejskiej. 
Łódź, dnia 15 czerwca 1921 r. 

Komplet radnych: 71. Komplet członków 
Magistratu: 11. Obecnych radnych: 30. Obec- 
nych członków Magistratu 5. | 

Posiedzenie otworzył o godz. 7 mia. 50 wie- 
Gzór zastępca przewodniczącego Rady Miejs- 
kiojfr, L, M. Kern, w obecności 11 członków R. 
M (liczba ta do końca posiedzenia powiększa się 
O 8S-iu), zaprostwszy do stołu prezydjalnego 
Y. Sekretarzy: K. Sadoczyńskiego i F. Wójsiaka, 
Oraz sekretarza Prezydjum, p. P. Rundo do pro- 
Wadzenia protokułu. 


Przyjęto do wiadomości: 


i 1. Zawiadomienia radnych: Badziana, Bo- 
Ysławskiego Fichny, Geperta, Gerhardta, Gros- 


sa, Helmana, Jarbluma, Kaffankiego, Kałużyń- 
skiego, Kotkowskiego, Kozaneckiego, Koźmiń- 
skiego, Koziołkiewiczówny, Kropfa, Langlebe- 
na, Lubońskiego, Mscińskiego, Macińskiej, Pud- 
larza, Rosenblatta, Rżewskiego. Unieszowskie- 
go, Uty, Wasilewskiego, Waszkiewicza, Wę- 
gierskiego, Włodarskiego, Wnukowskiego, Wo- 
jewódzkiego, Zyngerowej, usprawiedliwiających 
nieobecność swą na posiedzeniu w dniu dzi- 
siejszym. 

2. Zaproszenie Wydziału Oświaty i Kul- 
tury do wzięcia udziału w uroczystości zakoń- 
czenia roku szkolnego w Miejskiej Szkole 
Dokształcającej dla Terminatorów w Łodzi, 
odbyć się mającej w dniu 16-go b. m. 

3. Odpowiedzi Magistratu (zgodnie z p. 5 
$ 14 R. O) na następujące krótkie zapytania: 

a. r. Poznańskiego względnie r. Jaranow- 
skiego w sprawie terminu zakończenia pracy 
Komisji Aprowizacyjnej, wyłonionej uchwałą 
Rady Miejskiej z dnia 1 czerwca r. b. oraz 
prawdziwości pogłosek o stopniowej likwidacji 
działalności Wydziału Zaprowjantowania wów- 
czas, gdy Rada Miejska postanowiła wogóle 
odroczyć obrady nad zgłoszonym w tej mierze 
wnioskiem Magistratu, 


t 
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b. r. Nowosielskiego w 
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sprawie obsadze- | 3. Dla oględzin pomieszczeń hanalowo— 
nia posady dyrektora plantacyj miejskich oraz | przemysłowych. Magistrat deleguje Komisję 


poczynienia w związku z tem pewnych za- 
_ strzeżeń w kontrakcie. 

4. Oświadczenie przewodniczącego, że 

następujący członkowie Rady Miejskiej nie 


usprawiedliwili swej uieocbecności na dzisiej- 
szem  posicdzeniu: Braude, Gertner, Hilszer, 
Holenderski, Kenigsberg, Lichtenstein, Łęcki, 
Orżechowski, Polak Praszkier, Przybylski, Płu- 
ciennik, Szymański, i Wajs. 


ichwałlono: 


l. W sprawie przepisów sani- 
tarno—badowajnych przy wydawa- 
niu koncesyj na otwieranie i pro- 
wadzenie zakładów handlowo-prze- 
mysłowych: 


a) Rozesłanie projektu przepisów 
uznać za pierwsze czytanie. 

b) Rada Miejska, w związku z 
właściwym wnioskiem Magistratu Na 
27 z dnia 11 stycznia 1921 r., zat- 
wierdza w drngiem i trzeciem czy- 
taniu. 


I. Regulamin postępowania 
dla Wydziałów Budownictwa i Fi- 
nansowego przy wydawaniu kon- 
cesyj na otwarcie i prowadzenie 
zakładów handlowo—przemysło- 
wych. 


1. Zakłady handlowo —-przemysłowe dzie- 
la się podług czasu powstania na trzy grnpy. 

a) zakłady istniejące w budowlach dawniej 
istniejących i zatwierdzonych do danego użytku, 

b) zakłady nowopowstajęce w budowlach 
istniejących i zatwierdzonych do danego nżytku, 

c) załady nowopowstające w budowlach 
nowych, niezatwierdzonych jeszcze do danego 
użytku. 

2. Pomieszczenia, w których się odby- 
waja lub mają mieścić pewne handlowo—prze- 
mysłowe przedsiębiorstwa, powinny odpowia- 
dać przepisom obowiązującym, zatwierdzonym 
dla danego przedsiębiorstwa przez ŁÓdzką Ra- 
de Miejską. 

O ile przepisy te nie zostały jeszcze opra- 
cowane, to Komisja Sanitarno —- Budowlana, 
delegowana dla oględzin pomieszczenia, po- 
winna się rządzić istniejącemi ogólnemi prze- 
pisami sanitaruo — budowłanemi i przepisami 
dla pokrewnych gałęzi przedsiębiorstw.. 
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Sanitarno—Budowalną, składającą się z tawni- 
ka Wydziału Budowlanego, inspektora budow- 
nictwa miejskiego, 2 lekarza, delegowanego 
przez Wydział Zdrowotneści Publicznej, dele- 
gata Miejskiego Urzędu Przemysłowego i przed- 
stawiciela policji. Protokul oględzin przesyła 
się do Oddziału Podatkowego. W protokule 
powinno byc wyraźnie zaznaczone, czy pomie- 
szczepie nadaie się dla danego przedsiębiorstwa 
lub nie. 


4. Dla zakładów, nie odpowiadajacych 
przepisom sanitarno —- budowlanym, Komisja 
wydaje polecenie terminowego dopro- 


wadzenia ich do stann zadawalającego. 

W razie niewykonania tego polecenia W 
terminie, Wydział Btdownictwa poleca zam- 
knięcie pom eszczenia przez policję. 

W razie stwierdzenia przez Komisję ist- 
nienia w zakładzie warunków pracy, zagraża” 
jacych zdrowiu lub bezpieczeństwu publiczne” 
mu, Komisja komunikuje o tem Wydziałowi 
Budownictwa dla natychmiastowego zamknięcia 
zakładu przez policje. 


5. Zakladom handlowo —- przemysłowym, 
odpowiadającym warunkowi la i lb, Komisja 
zapisuje o tem do protokułu i Oddział Podat- 
kowy może wydać odpowiednią koncesję bez 
odwołania się do Wydziału Budownictwa. 

Zakładom hanilowo--przemysłowym, odpo” 
wiadająacym warunkowi lc, Komisja zapisuje © 
tem do protokułu i takim zakładom nie może 
być wydana koncesja bez okazania planów po”. 
mieszczeń, zatwierdzonych przez Wydział Bu- 
downictwa. 


O ile Komisja była wezwana do oględzin 

pomieszczeń niewykończonych, to powinna 004 
dokonać drugich oględzin po wykończeniu, lecz 
przed otwarciem zakładu i przed otrzymaniem 
koncesji. 
6. Jeżeli pewna kategorja przedsiębiorstw 
otrzymywała koncesje przed opracowaniem i 
przed zatwierdzeniem specjalnych obowiązują” 
cych przepisów, to po wydaniu tychże Komisja 
powinna odbyć -rewizje tych zakładów i postą” 
pić zgodnie z p. 4 niniejszego regulaminu. 

7. Koncesje wydawane są bezterminowo 
w razie uchybienia przepisom sanitarno—budo" 
włanym mogą być odwołane w oznaczonym ter 
miuie, w zależności od stopnia uchybienia. 


Przewodnictwo obejmuje r. 
miszewski, później r. Rapalski. 


Re- 
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W czasie obrad nad powyższym 
egulaminem postępowania dla Wy- 
działów Budownictwa i Finansowe- 
90, wobec zakwestjonowania prawo- 
Mocności obrad dzisiejszych przez 
r. Sadoczyńskiego, wywiązuje się na 
ten temat następująca dyskusja: 

r. Chwalbiński uważa, że Pre- 
zydjum, komentując nieodpowiednio 
właściwy paragrai Dekretu o S. M, 
Wprowadza, jako nowość, zebrania z 
niekompletną, nieprzewidzianą liczbą 
radnych, wobec czego jest za prze- 
Prowadzeniem na ten temat zasadni- 
<zej dyskusji. Zaznacza on, prosząc 
Q wniesienie do protokułu, że obra- 

y na ten temat rozpoczęły się w 
obecności 17 członków Rady Miej- 
skiej, R. Ch. jest zdania, że Prezyd- 
fum skorzystało z właściwego para- 
grafu Dekretu, nje wyczerpawszy 


Wszelkich środków/względem radnych 


Nie przychodzących na posiedzenia 

ez podania przyczyn usprawiedli- 
wiających; że mógłby się ewentual- 
Nie zgodzić na zwoływanie posiedze- 
Ma w dwuca terminach w jednym i 
tym samym dniu, z tem jednak za- 
strzeżeniem, aby w pierwszym ter- 
minie Prezydjum formalnie ctwierało 
Posiedzenie i konstatowało brak qu- 
orum, cogjednak dotychczas u nas 
Się nie praktykowało, wobec czego 
Uważa przystąpienie do obrad w 
drugim terminie w danym wypadku 
za niezgodne z brzmieniem właści- 
wego paragrafu Dekretu. R. Chwal- 
Blński nie pojmuje, z jakiego tytułu 
rezydjum zwołuje 2 posiedzenia, 
dzień po dniu, w drugim: terminie, 
Uważając drugie za dalszy ciąg po- 
Przedniego; możnaby się do pewnego 
Stopnia z tem- zgodzić, gdyby prze- 
wodniczący każdego posiedzenia Ra- 
y Miejskiej, po wyczerpaniu porząd- 
(XU dziennego, oświadczał, że następ- 
ne posiedzenie będzie dalszym cią- 
giem poprzedniego; wobec tego że 
takiego oświadczenia nie było, r, Ch. 
uważa, że w komentówaniu włeściwe- 
go paragrafu zachodzi. się za daleko. 


R. Chwalbinski zdaje sobie 
sprawe, z  jakiemi _ trudnościa 
Mi walczy Prezydjum, że nastąpi- 
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ło pewnego rodzaju zniechęcenie do 
pracy ze strony członków Rady Miej- 
skiej i że Prezydjum, nie chcąc 
wstrzymać biegu pracy, musi imać 
się środków nadzwyczajnych; jedna- 
kowoż środki te, zdaniem r. Chwal- 
binskiego, prowadzą do anarchii, i 
uważa on, że taki stan jest grożny 
dla dalszego rozwoju gospodarki 
miejskiej. Jeżeli Prezydjum Rady 
Miejskiej nie może skorzystać w peł- 
nej mierze z paragrafów Dekretu, da- 
jących mu pewne środki represyjne 
względem opieszałych członków Rady 
Miejskiej, aż do pozbawienia manda- 


tu włącznie, zwłaszcza jeżeli i te 
środki zawodzą, to, zdaniem r. 
Chwalbińskiego, trzeba umożliwić 


innym ludziom, mniej przepracowa- 
nym, prowadzenie racjonalne gospo- 
darki miejskiej, innemi słowy — nale- 
ży poprostu złożyć mandaty. 

R. Chwalbiński stwierdza, 
leży bynajmniej 


że nie 
w jego intencjach 
robienie w jakimkolwiek kierunku 
zarzutów  poszczgólnym  frakcjom 
gdyż przepracowanie daje się odczu- 
wać u wszystkich, i na prawicy i 
na lewicy, dotychczasowy stan jed- 
nak jest anormalny, i krocząc dalej 
tą drogą, dyskredytujemy tylko na- 
szą politykę i pracę w dziedzinie 
naszego samorządu, 


Przewodniczący stwierdza, że 
sprawa quorum i przychodzenia na 
posiedzenia niejednokrotnie omawia- 
ną była na posiedzeniach Rady: w 
ostatnich jednak czasach przybrała 
formy niepożądane. Prezydjum nig- 
dy sprawy tej, aczkolwiek formalnej 
nie bagatalizowało, ani też odsuwało 
na plan dalszy, wychodząc z założe- 
nia, że w życiu społecznem kwestje 
formalne w bardzo wielu wypadkach 
winny być traktowane narównri z rze- 
czowemi: do budowy ostatnich po- 
rządków dziennych dał asumpt arty- 
kuł 31 Dekretu o S. M.w ciągu prze- 
szło 2-ch lat Rada Miejska nie uciekała 
się do tego artykułu, gdyż członkowie 
Rady regularnie uczęszczali na 
posiedzenia, w ostatnich jednak cza- 
sach, wskutek ogólnego przemęczę' 
nia, zwłaszcza wobec zbliżającego 


12. 
się okresu przerwy letniej, skutkiem 
upałów, daje się odczuwać pewnego 
rodzaju chwilowe wyczerpanie. Bio- 
rąc pod uwagę, że cały szereg wnio- 
sków Magistratu nie może doczekać 
„się załatwienia przez Radę Miejską, 
że pomiędzy niemi są sprawy wagi 
pierwszorzędnej dla miasta, które 
od dłuższego już czasu figurują na 
porządku dziennym, że sprawy te 
nareszcie muszą jednak uzyskać ap- 
robatę Rady Miejskiej. — Prezydjum 
ze względów powyższych zmuszone 
było chwycić się tego środka wyjąt- 
kowego. Przewodniczący nie podzie- 
la objekcyj r. Chwalbińskiego, iż 
posiedzeń w tygodniu bieżącym ze 
względów formalnych nie można u- 
ważać za dalszy ciąg posiedzenia z 
dnia 7 czerwca r. b. gdyż względy 
te są raczej natury technicznej. Po- 
rządek dzienny posiedzenia w dniu 
7 czerwca nie został wyczerpany: 
część pierwsza porządku dziennego 
posiedzeń w tygodniu bieżącym, 
zwołanych w. drugim terminie, za- 
wiera jedynie sprawy niezałatwione, 
a objęte porządkiem dziennym po- 
siedzenia w dniu 7 czerwca. 

Przewodniczący stwierdza, że acz- 
kolwiek posiedzenia w tygodniu bie- 
żącym zwołane były w sposób na- 
leżyty, to jednakże, gdyby porządek 
dzienny obejmował sprawy mające 
charakter frakcyjny, co jednak w da- 
nym wypadku nie ma miejsca, gdy- 
by przedstewiciel poszczególnej frak- 
- cji prosił o nieomawianie tej czy in- 
nej sprawy, to ze względu na to, że 
poszczególna frakcjaz jakichkolwiek 
bądź względów nie znalazła się w kom- 
plecie, uważałby, że w takich wypad- 
kach rzeczywiście tego rodzaju spra- 
wy, jednakże jedynie ze względów 
kurtuazyjnych, nie mogłyby być 
rozpatrywane. Wobec tego jednak, 
że na porządku dziennym figurują 
przepisy sanitarno—budowlane it. p. 
sprawy, które należałoby możliwie 
, jaknajprędzej omówić, nie nastręcza- 
ły się podobnego rodzaju objekcje. 
- Oto są motywy, zarówno natury 
formalnej jak i zasadniczej, które 
powodowały Prezydjum do zwoły- 
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wania posiedzień w drugim terminie 
i związanej z tem odpowiedniej kon- 
strukcji porządku dziennego. 


r. Sadoczyński, nie godząc 
się z wywodami przewodniczącego, 
zaznacza, że również i posiedzenie 


w dniu 7 czerwca zwołane było w 
drugim terminie, wobec czego, jego 
zdaniem, posiedzeń w tygodniu bie- 


żącym, aczkolwiek z tym samym 
porządkiem dziennym, nie można 
było zwoływać w drugim terminie. 


Zdaniem r. Sadoczyńskiego, w 
związku z- trudnościami wyłuszczo- 
nemi przez przewodniczącego naj- 
właściwszem wyjściem w takich wy- 
padkach jest. zwoływanie posiedzeń 
w dwuch terminach w jednym dniu, 
z przerwą jednogodzinną pomiędzy 
jednym a drugim terminem. 

r. Pogonowski uważa,, że sy- 
stem zwoływania *posiedzeń Rady 
Miejskiej, praktykowanyprzez Prezy- 
djum w ostatnich czasach, opierając 
się na błędnem komentowaniu Dekre- 
tu, niema dostatecznych podstaw 
prawnych. ; 

r. Drabarek, przychylając się 
do wywodów przewodniczącego, nie 
podziela objekcyj rr. ChwalbińskiWgo 
i Pogonowskiego, uważając je za 
pozorne. 

Przewodniczący zaznacza, że 
wszelkie wątpliwości, wysunięte 
przez przedmówców, będą w przy- 
szłości wskaźnikiem dla Prezydjum, 
aby nie kontynuować tych spraw: 
formalnych, których Prezydjaum nie 
ma zamiaru lekceważyć, a tembar" 
dziej odsuwać na plan dalszy. 

Wczorajsze i dziszejsze posiedze” 
nie Rady Miejskiej odbywało się na 
tej zasadzie, iż do czasu wyczerpa* 
nia pierwszej części porządku dzien- 
nego, uważa się je za dalszy ciąg 
posiedzenia w dniu 7 czerwca r. b., 
z porządkiem dzennym ustalonym 
wówczas w obecności 55 radnych. 

r. Chwalbinski uznaje nadzwyczaj 
ciężkie położenie, w jakiem znalazło 
się Prezydjum, nie zgadza się jed- 
nak na ciągłość posiedzeń, ze wzglę* 
dów czysto formalnych kwestjonuje 
prawomocność posiedzeń w tygo* 


No 26. 


dniu bieżącym, zaznaczając, iż czyni 
to w cełu niestwarzania na przysz- 
łeść precedensu; wreszcie zwraca 
SIę do wiceprezydenta Stupnickiego, 
yłego członka Lwowskiej Rady 
Miejskiej, z prośbą o wypowiedze- 
nie się w charakterze rzeczoznawcy, 
Czy tego rodzaju usus jest dopusz- 
czalny, i przyczynienia się tem sa- 
mem do wyświetlenia tej jego zda- 
niem zawikłanej sytuacji. 

„ r. Rapalski zapytuje r. Chwal- 
bińskiego, dlaczego nie kwestjono- 
wał wczoraj prawomocności obrad, 
aczkolwiek w ciągu kilku godzin był 
becny na posiedzeniu i brał czyn- 
aY udział w dyskucji. 

r. Chwalbiński uważa, że wo- 
bec tego iż dzisiejsze posiedzenie 
jest dalszym ciągiem wczorajszego, 
Może to uczynić 1 na posiedzeniu 
zisiejszem, bądź cobądź jest to jed- 
No i to samo posiedzenie. 

Przewodniczący konstatuje, że 
Jednakowoż nie będzie zaprzecze- 
niem Dekretu ani zwyczajów przy- 
Jętych w życiu społecznem, jeżeli 
Zgodzimy się na taką interpretację, że 
Posiedzenia w tygodniu bieżącym są 
dalszym ciągiem posiedzenia z dnia 
í czerca, na którem porządek dzien- 
A jak wspomniał wyżej, został przy- 


r. Nowosielski obawia się możli- 
Wości ewentualnegozakwestjonowania 
Przez kogokolwiek uchwał powzię- 
ych przez Radę Miejską na posie- 
<zeniach w tygodniu bleżącym i wy- 
Niknąć mogących z tegó tytułu 
Rastępstw prawnych. - 

; rzewodniczący stwierdza, że o 
ile władza nadzapcza nie unieważni 
Uchwał Rady Miejskiej, wszelkie po- 


stanowienia stają się prawomocnemi. 


nikomu nie przysługuje 
kwestjonowania takowych. 
_ Wiceprezydent Stupnicki, czy- 
Niąc zadość żądaniu r. Chwalbińskie- 
g9, informuje Radę, iż na zasadzie 
Stosunków panujacych w Lwowie, 
Wyjaśnienia jego nie miałyby właści- 
ego znaczenia dla danej sprawy. 
prawy czysto formalne nie mogą 
YĆ rozstrzygane na podstawie ana- 


prawo 
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logji, a jedynie na podstawie ścisłe- 
go brzmienia regulaminu Rady Miej- 
skiej. Zresztą nie uważa się za po- 
wołanego do orzekania w sprawie 
powyższej, gdyż będąc w Łodzi od 
bardzo niedawna, nie zdążył jeszcze 
| do tego stopnia zaznajomić się z 
regulaminem, aby uwagi jego mogły 
być wartościowemi. 

Wiceprezydent Stupnicki stwier- 
r dza, że istota rzeczy nie polega na 
| stosowaniu przepisów formalnych ale 
| na tem, że członkowie Rady Miej- 
skiej zbyt czesto nie przybywają na 
posiedzenia Rady i z tego powodu 
praca samorządu napotyka na kolo- 
salne trudności; jeżeli ten stosunek 
nie zmieni się, to wogóle praca bę- 
dzie niemożliwą, działalność zaś Ma- 
gistratu zahamowaną, i to nietylko z. 
tego powodu, że w wielu wypad- 
i kach w myśl Dekretu o Samorzą- 
i dzie dana sprawa nie może . być za- 
' łatwioną bez decyzji Rady Miejskiej, 
i Magistrat, wykonywując pewną dżie- 
: dzinę swej pracy jest hamowany przez 
i opóźnione załatwianie spraw w Ra- 
| dzie Miejskiej, —— ale także wskutek 
tego, że praca w Samorządzie po- 
"winna spoczywać na barkach Rady 
Miejskiej, że praca ta nietylko winna 
być formalną, ale że wszyscy -człon- 
kowie Rady Miejskiej powinni po- 
czuwać się do współpracy z Magi- 
stratem, a nie ograniczać się tylko 
do głosowania poszczególnych pun- 
któw porządku dziennego. 


Wiceprezydent Stupnicki raz je- 
szcze zaznacza, że nie może  zabie- 
rać głosu<w części dyskusji, doty- 


| czącej bezpośrednio omawianej spra- 
| wy formalnej, uważa jednak, że o- 
bowiązkiem obywatelskim wszystkich 
| członków Rady Miejskiej jest wyw- 
rzeć nacisk we frakcjach, aby po- 
| siedzenia Rady Miejskiej nie były 
[fikcją i aby całości posiedzeń nie 
| rozbijać na rozważanie spraw drugo- 
i rzędnych, formalnych, natomiast aby 
| wszelkie sprawy były wykonywane i 
| załatwiane w imię rzeczywistych po- 
| trzeb i dobra ludności m. Łodzi. 
Przewodniczący, odpowiadając 


przedmówcom. zaznacza, że cały 
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przebieg dzisiejszej dyskusji dokład- 
nie będzie odtworzony w protokule; 
że do życzeń wyrażonych przez po- 
szczególnych członków Rady Miej. 
skiej Prezydjum chętnie się zastoSu- 
je. Prezydjum, między irnemi, w 
sposób bardzo mocny i jaskrawy 
reaguje w sprawach radnych nie u- 
sprawiedliwiających swej nieobecno- 
Ści na posiedzeniach Rady, czego 
dowodem jest podawanie ich naz- 
wisk do wiadomości publicznej. 

W konkluzji przewodniczący wzy- 
wa do kontynuowania obrad w myśl 
propozycji. Prezydjum, a mianowicie, 
do wyczerpania pierwszej części po- 
rządku dziennego, na co Rada wyra- 
ża jednomyślnie swą aprobatę. 

Przystępując do dalszego rozwa- 
żania przepisów sanitarno budowla- 
nych przy wydawaniu koncesyj na 
otwieranie i prowadzenie zakładów 
handlowo-przemysłowych, uchwałono: 


II. Przepisy dla sklepów z 
produktami spożywczemi. 


1. Lokał powinien być przestronny, mieć 
należyte oświetlenie dzienne, utrzymywany w 
bezwzgłędnej czystości wewnatrz i zewnatrz, 
suchy, wolny od robactwa i łatwy do przewie- 
trzania. 

2. Lokal powinien być zaopatrzony w od- 
powiednią wentylację, podłogi powinny być wy- 
cierane mokra ścierką. Lokal taki nie może 
równocześnie służyć za mieszkanie sypialnię 
lub dla chorych. 

3. Nowo urządzane pomieszczenia powin- 
ny mieć conajmniej 20 m. powierzchni podłogi. 

Utrzymywanie sklepików z produktami spo- 
żywczemi w piwnicach jest bezwzględnie 
wzbronione. 

4. W razie połączenia sklepu drzwiami z 
mieszkaniem właściciela, mieszkanię to powin- 
no mieć osobne wyjście, Mieszkania takie po- 
winny być oddzielone od sklepu ścianą docho- 
dzącą do sufitu 

5. W razie, gdy sklep 
średnic zmieszkaniem  właściciefa, handel na 
żądanie władzy Sanitarnej może ulec chwilo- 
wemu zawieszeniu, jeśli w rodzinie właściciela 
sklepu produktów spożywczych zdarzy się cho- 
roba zakaźna. | 

6. Żepsutych i szkodliwych dla zdrowia 
produktów spożywczych sprzedawać nie wolno. 


łączy się AE 
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Artykuły takie podlegaja konfiskacie lub 
szczeniu, 

7. Produkty spożywcze należy przecho- 
wywać w sposób chroniący je od zanieczy- 
szczenia. Stoły, szuflady, naczynia, kosze i t. 
p. służące do przechowywania produktów spo- 
żywczych, powinny być utrzymywane we wzo- 
rowej czystości i zabezpieczone od kurzu, Iu- 
dzi, zwierząt i robactwa, i dlatego nie wwlno 
przechowywać artykułów spożywczych na po- 


zni- 


: dłodze, lecz przynajmniej na wysokości 50 ctm. 


od pudłogi, 
koszach, 


na mocnej podstawie, ławce lub w 
naczyniach. skrzyniach ze ścianami 
bocznemi o wysokości conajmniej 50 ctm. 

8. Produkty spożywcze łatwo pochłania- 
jące wilgoć. jak: cukier, maka, owoce suszone. 
sól i t. p. powinny być przechowywane w miej- 
scu suchem, a wiec nie na podłodze i nie w bli- 
skości ścian wilgotnych, 


9. W sklepach tych wolo sprzeda- 
sprzedaż miesa 
surowego i przegotowanego jest wzbroniona. 

10. Chleb i bułki należy trzymać zosobna 
od innych artykułów; w oknie lub w sklepie 
należy wywiesić w widocznem miejscu rzuca: 
jący się w oczy adres piekarni, z której chleb 
i bułki pochodza. 

11. Dla przechowywania innych artykułów 
źywnośclowych służa naczynia zamykane lub 
zaopatrzone w pokrywy, szafy ze ścianami 
tylnemi oraz oraz szutlady szczelnie dopaso" 
wane i zamykane natychmiast po wyjęciu 2 
nich potrzebnej ilości. 


Uwaga. W sklepach spożywczych nie mo” 
gą być sprzedawane artykuły techniczne, jak 
nafta, smary, S„da i t. p. 

12. Dotykanie produktów spożywczych 
przez kupujących jest zabronione. 

„13. Produkty spożywcze powinny być 


wydawane w opakowaniu czystem. poprzednio 
nieużywanem i sztucznie nieobciążonem : 

14. Wszystkie przyrzady i naczynia sty” 
kające się z artykułami spożywczemi, a więć 
szufelki, widelce, łyżki, szczypce, noże, ma” 
szynki, miarki lejki, rurki, krany, wagi i cię” 
żarki powinny być zewnątrz i wewaątrz utrzy” 
mywane zawsze w należytej czystości. Dla k8” 
żdego gatunku produktow spożywczych powi- 
nien znajdować się specjalny przyrząd, np. od- 
dzielny widelec do Śledzi, oddzielny nóż do 6€- 
ra it. p. 

15, Do mierzenia piwa, wina, octu i ole” 
ów nie należy używać naczyń miedzianych. 
cynkowych lub mosiężnych, Wszelkie rury CY” 
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P A płyny, nie powinny za- | ffankego,  Kotkowskiego, Koźmińskiego, Ko- 
i p ołowiu więcej nad 19, | p | zisłkiewiczówny, Langlebena, Lubońskiego, 
AE 6, Osoby sprzedające powinny misc na | Orzechowskiego, Pokorskiego, Pudlarza, Sado- 
Obie białe fartuchy oraz takież narękawki. tzyńskiego, Waszkiewicza, Włodarskiego, Wo- 


. Osobom dotkniętym chorobami zarażliwemi lub 
Wstręt budzącemi, z ranami otwartemi twarzy 
l rąk, osobom pielęgnujacym chorych zaraźli- 
wych nie wolno zajmować się sprzedażą arty- 
„kułów spożywczych. Obsługa powinna dbać o 
Czystość rak i paznogci. 

5 17. Produkty spożywcze 
_Śbnach wystawowych należy zabezpieczyć od 
zanieczyszczeń, much i t. p. Okna i drzwi 
"Powinny być utrzymywane czysto. 

- 18, Egzemplarz niniejszych przepisów po- 
winien być wywieszony na widocznem miejscu 
(W każdym sklepie wraz ze Świadectwem prze- 
<mysłowem. 


wystawiane w 


Z powodu spóźnionej pory prze- 
Wodniczący o godz. 11 min. 5 zamy- 
a posiedzenia Rady Miejskiej. 
Przewodniczący Rady Miejskiej: 
z (—) L. M. Kern, 


JA. Remiszewski, 
| (—) S. Rapalski. 
Prowadzący protokuł; (—) P. Rundo. 


Protokuł 


84 (ill sesji) w 2-gim terminie, zg. z 
$ 31 D. o S. M., posiedzenia 
Rady Miejskiej. 

Łódź, dnia 21 czerwca 1921 r. 

Komplet radnych: 70. Komplet członków 
Magistratu: 11. Obecnych radnych: 45. Obec- 
nych członków Magistratu: 9. 


Posiedzenie otworzył o godzinie 7 min 25 
wieczór zastępca przewodniczącego, r. S, Ra- 
: Palski, w obecności 30 członków Rady (liczba 
ta Stopniowo powiększa się do 54), zapro iwszy 
do stołu prezydjalnego rr. sekretarzy: W. 
Adamskiego i A Utę, oraz sekretarza Prezy- 
djum, p. P. Rundo, do prowadzenia protokułu.. 


Przyjęto do wiadomości: 


1. Oświadczenie przewodniczącego, że z 
-Powodu niedojścia do skutku posiedzenia w 
Plerwszym terminie, wyznaczonego na godzinę 
„Ś-tą, posiedzenie obecne, jako w drugim ter- 
minie, jest prawomocne bez względu na licz- 
bę obecnych. 

2. Zawiadomienia radnych: Danielewicza, 
Gerhardta, Grossa, jaranowskiego, Fichny, Ka- 


jewódzkiego i Zyngerowej, uiprawiedliwiaja- 
cych nieobecność swa na posiedzeniu w dniu 
dzisiejszym. 

3. Rezygnację z mandatu radzieckiego 
członka Rady Miejskiej Michała Jarbluma. 

4. . Komunikat  Prezydjum, że Komisja 
Skarbowa na posiedzeniu w dniu 20-go b. m. 
powierzyła opracowanie referatów dotyczących 
poszczególnych działów budźetu następującym 
członkom Rady Miejskiej: 

r. Macińskiej — dz. IU, Wydz. Opieki Spo- 
łecznej, 

r. Drabarkowi — dz. 
Kultury, 

r, Praszkierowi -~ dz. VI, Wydz. Budow- 
nictwa, 

r. Jaranowskiemu --- 
prowiantowania Miasta, 
działu Chleba i Mąki, 

r. Wilczyńskiemu —- dz. VII i Vila, Wydz. 
Zdrowotności Publicznej, ; 

r. Gerhardtowi — dz. 1X i lXa, Wydz. 
Plantacyj i Oddział. Oczyszozenia Placów Miej- 
skich, 

r. Polowi —- dz. X, Urzędu Mieszkanio- 
wego, dz. XII, Jurzędu Stanu Cywilnego, 

„r. Helmanowi — dz. VIII, Wydziału Go- 
spodarczego, dz. XIII, Wydziału Statystycz. 
nego, 

"r. Wdjciakowi — dz. I, “aradi Głównego 

r. Borysłlawskiemu -— dz. IV, Wydziału 
Finansowo Rachunkowego. 


V, Wydz. Oświaty i 


dz. li, Wydziału Za- 
dz. X:, Komitetu Roz- 


Rapalskie- 
na- 


5. a) Interpelację rr. 
go, Kałużyńskiego i tow. treści 
stępującęj: 

„Frakcje większościowe w Radzie 
Miejskiej w deklaracjach swoich zło- 
żyły oświadczenie, że, uznając robot- 
nicze Związki Zawodowe, nietylko w 
sprawach regulacji płac robotników 
Magistrat z niemi współdziałać bę- 
dzie, lecz również w sprawach robót 
miejskich przedewszystkiem uwzglę- 
dniać będzie Związki Zawodowe. 


Nieomal do chwili obecnej zasa- 
dę pzwyższą Magistrat stosował. 
Ostatniemi czasy Oddział Brukarski 


stara się utrudniać osiągnięcie robót 
brukarskich Związkom Zawodowym, 
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natomiast ułatwia oddanie tychźe ro- 
bót prywatnym przedsiębiorcom. 
Wobec powyższego podpisani za- 
pytują Magistrat, czy wiadome mu 
su powyższe fakty? 
- Jeżeli tak — to co 
czynić, aby podobne 


Z fakty więcej 
nie miały miejsca.“ 


b) Oświadczenie Prezydjum, że sprawa ta 
przekazana bedzie do regulaminowego trakto- 
wania. 

6. Rezygnację z mandatu członków Ko- 
mitetu Tanich Kuchen członków Rady Miejskiej 
L. Wajsa i H. Kropfa, w związku z wnioskiem 
Magistratu o wykreślenie z listy członków Ko- 
mitetu z powodu opuszczenia szeregu posie- 
dzeń bez podania przyczyn  usprawiedliwiają- 
cych. 

7. Oświadczenie przewodniczącego, że na 
dzisiejszem posiedzeniu Rady nie usprawiedli- 
wili swej nieobecności następujący członkowie: 
Braude, Marciniak,  Mincberg, Pogonowski, 
Przybylski i Wójciak. 


ichwalono: 


I. W sprawie udzielenia Ma~ 
gistratowi dalszego prowizorjum 
budżetowego: 


Następujący wniosek Komisji 
Skarbowej: 

1. udzielić dalsze prowizorjum 
budżetowe 


a. Magistratowi dla Wydziałów 
administracyjnych łącznie z likwidu- 
jącym się Komitetem Rozdziału Chile- 
ba i Mąki — na okres 3-miesięczny, 
t. j. na czas od dnia ł lipca do dnia 
30 września 1921 r. 45.000.000. -- 
mk. miesięcznie; 

b. Wydziałowi 
nia Miasta — na okres 2-miesięczny, 
t.j. na czas od dnia I lipca do 31 
sierpnia 1921 r. w wysokości 2/12 
zeszłorocznego budżetu, z prawem 
przekraczania o 100%, poszczegól- 
nych pozycyj we wpływach i w wy- 
datkach; 
| 2. rozszerzyć prowizorjum budże- 
towe również i na poszczególne 
instytucje subsydjowane przez mia- 
sto; f 

3. zezwolić Magistratowi na wy- 
datkowanie jednorazowo, w ramach 


Dziennik Zarządu m. Łodzi. 


zamierza u- 


Zaprowiantowa- 
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| budżetu, kwot nie przekraczających: 
mk 50.000.— 


Il. W sprawie udzielania po” 
rad prawnych niczamożnym miesz” 
kańcom m. Łodzi: 


Rada Miejska w związku z wnio- 
skiem Magistratu Ne 589 z dnia 24 
maja 1921 r. postanawia: | 


| 
| 

1. zaangazować do Wydziału 
Opieki Społecznej jednego z praw" 
i ników, któryby udzielał w ciągu pa- 
ru godzin dziennie porad prawnych 
wszystkim zgłaszającym się niezamo” 
żnym mieszkańcom m. Łodzi; 

2, zatwierdzić przewidziany na 

ten cel w dzia:e lll, tytuł | poz. 11 
| Zamierzeń Skarbowych Zarządu m. 
| Łodzina rok administracyjny 1921-szy 
| wydatek w kwocie mk. 185,000.—; 

3. wezwać Magistrat do wykona” 
nia postanowienia zawartego w pun” 
kcie 1 niniejszej uchwały. 


IHL. W sprawie subsydjum je” 
dnorazowego dla Komitetu Swiç- 
conego dla żołnierza w Łodzi: 


Rada Miejska, przychyłając się 
do wniosku Magistratu Na 571 z dnia 
20 maja 1921 r, postanawia: 

1. uchylić ze względów zasadni- 
czych podanie Komitetu Święconego 
dja żołnierza w Łodzi o zwolnienie 
od podatku miejskiego od zabaw ! 
| widowisk trzech przedstawień docho' 
| dowych, urządzonych w dniach 29 
| marca, 2 kwietnia i 7 kwietnia 1921 
r. na rzecz, tegoż Komitetu; 

2. przyznać Komitetowi Swięco” 
nego dla Żołnierza w Łodzi jednora” 
zowe subsydjum z funduszów miej- 
skich w wysokości należnego podat- 
ku; 

3 


| 
| 
| 
| 


} 
| wnieść na ten cel do Zamie” 
| rzeń Skarbowych Zarządu m. Łodzi 
| na rok administracyjny 1921-szy w 
| wydatkach działu l, tyt. VIl nową pO” 
zyjcję 3 „Subsydjum dla Komitetu 
| Święconego dla Żołnierza" — mM% 
| 65.502.90; l 
4. wezwać Magistrat do wyko” 
| nania tej uchwały. 


_ Ne 26, 


AV. W sprawie przyjęcia od 
rządu pożyczki w kwocie mk. 
80.600.000.— tytałem zaliczki na 
pokrycie przewidywanego niedobo- 
ru budżetowego w roku admini- 
M 1921-szym (II achwale- 
„MEJ: 


Rada Miejska m. Łodzi uchwala przyjąć 
od Państwa Polskiego poźyczkę  krótkotermi- 
Nową w wyąokości mk. 30.600,000 (wyraźnie 
trzydzieście miljonów sześćsettysięcy marek), 
Przyznaną reskryptem Ministerstwa Skarbu z 
dnia 18 kwietnia r. b. L. 6487 (D; B.) 972 W. 
R. 'tftutem zaliczki na pokrycie przewidywane- 
40 miedoboru budźetowego w r. adrzinistracyj- 
dym 192]-szym, na warunkach ustalonych w 
skrypcie Min. Spraw Wewnetrznych L. S. M: 
285 z dnia 29 kwietnia 1921 r. 

= Rada Miejska zobowiązuje się spłacić po- 
Życzkę ; gwarantuje spłacenie jej według po- 
Wyższych warunków całym swoim. tak nieru- 
Shomym jak i ruchomym majątkiem, oraz wszy- 
Atkiemi dochododami komunalnemi. 

Spłaty i zwrot pożyczk! winny być wno- 
Mone do Miejskiej Kasy Skarbowej w złotych 
walucie Państwa Polskiego) według kursu 
Arzędowego. . 

Do wystawienia odnośnego skryptu dłuż- 
Rego i pokwitowania z odbioru upoważnia się 
Magistrat, w dowód czego własnoręczne podpisy. 

(W głosowaniu brało udział 54 członków 
Rady Miejskiej; uchwałę powzięto jednemyślnie). 


_ V. W sprawie zaciągnięcia od 
Rząda pożyczki krótkoterminowej 
% kwocie mk. 12.750.000.- 5.000.000.- 
T 7,750.000.— na pokrycie wydatków 
związanych z 50,/-wym podwyż- 
Szeniem poborów pracowników miej- 
Skich w okresie od dnia 15 stytz- 
nia do 31 marca 1921 r. (II ach- 
walenie. 


Rada Miejska m. Lodzi uchwala przyjąć 

Od Państwa Polskiego pożyczkę krótkotermi 
aowa w wysokości mk, 12.750.070.— (wyraż: 
Mie; dwanaście miljonów siedemsetpięćdziesiat 
„ MĘCYy marek), przyznaną reskryptami Mini- 
Sterstwa Spraw Wewnętrznych Ne S. F. 2678/2 
% dnia 26 I-tego 1921 r. Ne S. F. 2678/3 z 
ia 18 maja 1921 r. na pokrycie wydatków, 
twiązanych z 50,/7-wym podwyższeniem poborów 
Pracowników „miejskich w okresie od dnia 15 
stycznia do 31 marca 1921 r.. na warunkach 
Astalonych w odezwie Ministerstwa Skarbu, 


Dziennik Żarządu m. Łodżi. 
22 


| 


| 
| 
| 
| 
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Dep. Budź., Ne L 2438/21 z dnia 10 lutego r. 
b. (pismo Izby Skarkowej Łódzkiej do Magistra - 


OR o L, 1872821; 
tu z dnia 25 kwietnia 1921 r. Ne Isio 


oraz reskryptu Ministerstwa Spraw Wewne- 
trznych z dnia 18 maja r. b M SF. 2678/3; 
pismo Województwa Łódzkiego, Dep. Sam. L. 


z dnia 23 maja 1921 r. 

Rada Miejska zobowiązuje się spłacić po- 
życzkę i gwarantuje spłacenie jej według po- 
wyźszych waruoków całym swoim tak nieru- 
chomym jak i 


ruchomym majątkiem, oraz 

wszystkiemi dochodami komunalnemi. 
Spłaty i zwrot pożyczki winny być wno- 
szone do Miejskiej Kasy Skarbowej w złotych 


| (walucie Państwa Polskiego) według kursu 


| urzędowego. 
Do wystawienia odnośnego skryptu dłuż- 
: nego 1 pokwitowania z odbioru upoważnia się 
Magistrat, w dowód czego własnoręczne podpisy. 


(W głosowaniu brało udział 54 członków 
; Rady Miejskiej; uchwałę przyjęto jednomyślnie). 


VI, W sprawic zaciągnięcia od 
Rządu pożyczki krótkoterminowej 
w kwocie mk. 8.650.000.— na a- 
zupełniające pokrycie niedoboru bu- 
dżetowego Zarządu Miejskiego w 
okresie od dnia 1 kwietnia do 31 
maja 1921 roka (II aćhwalenie): 


© Rada Miejska m. Łodzi uchwala przyjać 
od Państwa Polskiego pożyczkę krótkotermi- 
nową w wysokości mk. 8.650.000.— (wyraź- 
nie: ośm miljonów  sześćsetpięćdziesiat ty- 
sięcy marek), przyznana reskryptem Minister- 
stwa Spraw Wewnętrznych Ne S. M. 399 
dnia 13 maja 1921 r. na uzupełniające pokry- 
cis budżetowego niedoboru Zarządu Miejskie- 
go w okresie od dnia 1 kwietnia do 31 maja 
1921 r., na warunkach ustałonych w odezwie 
Departamentu Samorządowego Województwa 
Łódzkiego L. S. M 889/17-11 z dnia 24 maja 
1921 r. 

Rada Miejska zobowiązuje się spłacić po- 
życzkę i gwarantuje spłacenie jej według po 
wyższych warunków całym swoim tak nieru- 
chomym jak i ruchomym majatkiem, oraz 
wszystkiemi dochodami komunalnemi. 


z 


Spłaty i zwrot pożyczki winny być wno- 
szone do Miejskiej Kasy Skarbowej w złotych 
twalucie Państwa Polskiego) według kursu 
urzędowego. | 
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Do wystawienia oinośnego Skryptu dłuż- 
nego i pokwitowania z odbioru upoważnia się 
Magistrat, w dowód czego własnoręczne pod- 
pisy. i 

. (W giosowaniu brało udział 54 
Rady Miejskiej; uchwałe | powzięta 
myślniej. 


Vi W sprawie zaciąanięcie 
od Rząda poźyczki krótkotermi= 
nowej w kwocie mk. 15.000.000.— 
na wypłatę jedaorazowcej zaporo= 
gi dia pracowników miejskich (I 
uchwalenie): 


członków 
jedno- 


"uchwała przyjąć 
krótkote: mi- 

(wyraź- 
przyznana 


Rada Miejska m. Łodzi 
od Państwa Polskiego pożyczkz 
nową w wysokości mk. 15.090.000.— 
nie: piętnaście miljorów 
teskryptem Ministerstwa Spraw Wewnętrznych 
Ne S. M. 513 z dnia 20 maja 1921 toku, ra 
dla prazown:- 
wyłuszczony ci 


marek). 


wypłatę jednorazowej zapomogi 
ków miejskich, na warunkach 
w odezwie Departameutu Samorządowego Wa- 
jewództwa Łódzkiego I. S. M 899:1G/II z dnia 
28 msja 102. roku. 

Rada Miejska zobowiazuje się s.łacić ps- 
źyczkę i gwarantuje spłacenie jej według 
wyższych warunków całym swoim tak 
chomym jak i ruchomym  mejątkiem, 
wszystkiemi dochodzimi komunalnenu. 

Spłaty i zwrot pożyczni wiony być 
szone do Mie'skiej Kasy Skarbowej w 


njeru- 
"oraz 


wna- 


złotych 


(walucie Panstwa Polskiego) według kursu 
urzędowego. 
Do wystawienia odnośn=go skryptu dłć- 


nego i pokwitewania z odbioru upoważnia się 
Magistrat, w dowód czego własnoręczne pod 
pisy. 

iW głosowaniu brało udział 54 
Rady Miejskiej; uchwał: powzieto jedromyzlnie). 


azlonkow 


VHI W sprawie sabsydiam jed- 
norazowego dia Sekeji Koła Ba- 
łuckiego Polskiej Macierzy Szkol- 
nej „Serce Polskie“; 


Rada Miejska, przychylając się 
do wniosku Magistratu Na 560 z dnia 
20 maja 1921 r. oraz dodatkowej 
uchwały Magistratu z dnia 21 maja 
r. b., postanawia: 

I. przyznać Sekcij Koła Baiuc- 
kiego Polskiej Macierzy Szkolnei 
„Serce Polskie" jednorazowe subsyd- 
jum z funduszów miejskich na urzą- 


po- 


Dziennik Zarządu m. Łodzi. 
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dzenie kolonii: letnich dla dziatwy 
szkolnej; 

2. wnieść na ten ceł do Zamie” 
rzeń Skarbowych Zarządu «n. Łodzi 
na rok administracyjny 192l-szy W 
wydatkach działa Vb., tyt. IV, nową 
pozycją 11 — Subsydium dia Sekcji 
Kola Bałuckieqo Polskiei Macierzy 
Szkoln=j „Serce Polskie" -= mk. 
109.000,—; 

3. zwrócić sią do Patsko- Ame 
rykańskiego Kornietu Pomacy Dzie” 
Com w Łodzi z prośbą o przydział 


+ 
t 


ilości tłaszezu, ryżu, mieka. 
t. p. ar iyhulów spożywczych: 

4. wezwać Magistrat do wyko” 
nania tej uchwały. 


cukru I 


IX. W sprawie subsydjam dla 
biblioteki przy Związkacn i Stowa” 
rzyszeniach na rok administracyj” 
nY i1921-SZY. 


Rada Miejska, przychyiając się do 
wniosku Magistratu Ne 573 > dnia 10 
maja 1921 r, postanawia: 

l. wnieść do Żamierzeń Skarbo* 


wych Zarządu m. Łodzi na rok ad: 
minisiracyjiny 1924 w wydatkach 


dzieki Vb, tyt. IV nową pozycję 4a 
„Subsydjam dia bibilotek przy Zwią* 
skach * stowarzyszeniach na rok ad: 
iminisiracyjny 1952! - szy, ~- mk. 
182.000, —; 

2. polecić Wydziałowi Oświatył 
Kultury zamawianie potrzebnych mu 
książek w miarą możności we współ" 


'dzielczych robotniczy ch i księgarniach 


3. wezwać Magistrat do wykona 
nie tej uchwały. 


X. W sprawie delegowania do 
Warszawy jednego z lekarzy miej" 
skich celem zaznajomienia się Z 
leczeniem radem: | 


Rade Miejska w związku z wnios” 
kiem Magistratu Ne 606 z dnia 2 
maja postanawia. 

1. deleqować do Warszawy. jed” 
nego z lekarzy miejskich, ułożywszy 
z nim uprzednio wszelkie niezbędnć 
warunki, na okres od 3 do 4 tygo” 
ni w celu obznajmienia się z lecze” 
niem radem; 
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2. wrieść na ten cel do Zamie: | 


„rzeń Skarbowych Zarząau Mierskiega 


A 


Warte w 


'OŚwiądczani ni grz 
działy zdrowctnos Gi 


| czyn powyższych 


Na rok egministrzctiny 19021 szy w 
wydatkach działu Vu tyt XX rową 
Pozycje 9 w kwo:ie mk. 106.000.— 


Wydatki rnieprzews:dziane); 


8. wezwać Maglstrat do wyko- 
nania tej uchwały. 
XU W sprawię zwolnienia Sto- 


warzyszęeń wapólłdzi: 
ła ania dod tka od 
myzłowega: 


iczych ad 05= 
pozatka prze- 


wniosek r.Ho: 
obej- 


Odrzucić właściwy 
lenderski ieqgo (Przewadnciwo 
muje r. Re miszawsk:) 


Xi ! W 


Ran 


serawie yt leka 


rzy szpiiali mmezskich ode 
o abronzacji w szpitalach | wzgl. od- 


Żywiania chorych i personel: 


Ñ. Następujący w icsek Komisyi 
Skarbowe: i-do Spraw Ogólnych: 
Biorą: pod Uwaue wyw: ody 
mamorae lekarzy s 
miejsk ch i zwmażywszy, žes doc: 
dstawicieia 
a 
a Sie w 


Zza- 
zital 
'a 4 
pie sd Wy e 
ży 


a. i vozia pr ZU- 


Pelności 


ychyia 
GA posiata Gł 
ostatnio 
5000.003. 
dla szpital miej 
t 0909.000, — na po 
SA itali WE gés, 

c Wydza? czvn: yoienie starania 
W kierunku o na w jaknaj- 
krótszym czasie własnej piekaini cia 
Wypieku wyborowego pieczywa dla 
Szpitali — 

l. wezwać Magistrat, niezależnie 
Od powyższego, do udzistena Wy- 

„działowi  Zdrowotności Publicznej 
kredytu ruchomego w wysokości 
120,000 mk. clen umożkwiena w 
A zachodzącej ku temu potrze- 
Y zakupa »tykuiów żywnościowych 
z wolnej reki; , 

2. przejść ię sp: n z przy: 
adku cz en 
„nego, zwłaszcza wet pon s 
"ia przedstawiciela ada szpitai 
BR że w czasie od zgłoszenia pe- 
tycjj do Rady Miejskiej nastąpiła | 


| 
Sai 


sacz 
, Oraz Im. 


ADTEWIFATI 


RAJ DEE 


Dziennik Zarządu m. Łodzi. 
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pewna poprawa pod względem apro- 


wizacji szpitali- 

B. Następujący wniosek r. Ra- 
pa:skiego. 

Ze względu na to, ze Stan qo- 
spodarczy niektórych szpitali miej- 


skich wskutek zużycia wielu utensylij 
| przedmiotów codziennego użytku 
pozostawia bardzo wiale do zycze- 
ala, Nada Miejska wzywa Magistrat 
do rozteceenia w tei mierze baczniej- 
szej uwagi nad tym działam gospo” 
darki szpitalne i wniesienia w zwią: 
zku z Lowyższeri ra iedno z naj- 
hliśźszycn posiedzeń Radu Miejskiej 
wniosku w sprawie udzieienia na 
ten ce! odpowiedniego kredytu. 

Z powodu spóźnione! Dory prze- 
wodniczący o gogz. 10 min. 30 wie- 
czór zamyka posiedzenie. 
Przewcduiczący: (—) S. Rapalski. 

A. Remiszewski. 
Prowadzący protokuł (—) P. Rundo. 


Sprawezdanie z działalności Wy- 

działu Zaprowiantowania Miasta 

za kwartał IV-ty roku budżeto- 
wego 1920/1921. 


W okresie sprawozdawczym cięż 
ka sytnacia aprowizacyjna nietylko 
nie ulegla poprawie, lecz wbrew o- 
bietnicam p. Ministra aprowizacji 
miasto ctrzymało zamiast przyrze- 
czonych 250 wagonów zboża na m. 
luty i marzec r. b. zaledw.e 85 wa- 
gony za okres 3-miesięczny.— 


Łódź wizna była otrzymać otrzymała zaległość 
ctr.podw.maki 
w styczniu 28783 2218 26367 
w lutym 2600.) 2378 23622 
w marcu 28785 3700 25085 
ogółem 83570 8296 15274 
D:fcyt w mące przedstawia się 
jak następuje: 
zaiegłość do 1. L 1921 roku 
260425 ctr. podw. 
załegłość w styczniu, lutym i 
marcu 75274 ctr. podw. Pe 
zaległość ra | IV. 13921 r. wy- 
nosi 335699 ctr. podw. 
w styczniu wydawano po 2 fun- 


ty pieczywa na osobe, 


20. 


w lutym wydawano po 2 fun- 
ty pieczywa na osobę, 

w marcu wydawano po 2 
ty pieczywa na osobę. 

Wydział Zaprowiantowania Mia- 
sta bezpośrednio sprowadził 54 wa- 
gony zboża pozakontyngentowego. 

W Spółce Zbożowców w Poz- 
naniu zakontraktowano 1000 wago- 
nów ziemniaków z dostawą do koń- 
ca kwietnia r. b. na poczet których 
otrzymano do 1 kwietnia r. b. 120 
wagonów.— 

Ciężkopracujący jako deputat 
mączny otrzymali po 8 funtów mą- 
ki żytniej na luty r. b.. przyczem w 
marcu zamiast 600 gramów cukru 
białego wydano z polecenia p. Wo- 


fun- 


jewody Łódzkiego po 1000 gramów 
na osobę. — 
Stosunek zaopatrzenia ludności 


w opał przedstawia się następująco: 

węgla zamówiono 92615 ton otrzy- 
mano 14268 ton sprzedano 13519 
ton drzewa zamówiono 18.00000 pud. 
otrzymano 709343 pud. - sprzedano 
423658 pudów. 

W okresie sprawozdawczym od- 
było się 6 posiedzeń Delegacji Wy- 
działu. 

Papierów wchodzących i wycho- 
dzących było 5616. 

Załączone przy niniejszym wyka- 
zy statystyczne ruchu sprzedażnego 
i norm produktów, wydawanych w 
poszczególnych działach Zaprowian- 
towania, dają dokładny obraz dzia- 
. łalności Wydziału. — 

PROTOKGdŁ 
posiedzenia Miejskiej Komisji 
Aprowizacyjnej Wydział Zapro- 
włantowania Miasta w dniu 7 

czerwca 1921 roku.— 

Obecni: pp. ławnik Kaffanke, na- 
czelnik Urzędu Wałki z Lichwą dr. 
Grabowski. Komisarz  Aprowizacji 
inż. P tek, delegat Województwa 
Łódzkiego p. Kosta i referent Wy- 
działu-Zaprowiantowania Miasta Lau- 
terbach — 

Posiedzenie zagaił o godz. 6-ej 
zastępca przewodniczącego Miejskiej 
Komisji Aprowizacyjnej ławnik Kaf- 
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fanke, sekretarzował referent W. Z. 
M. Lauterbach.— 
Przed przystąpieniem do rozpa* 
trzenia szeregu podań o udzielenie 
koncesji na prawo handlu ziemio- 
płodami w obrocie pozakontyngen- 
sowym, zabiera głos p. ławnik Kaf- 
fanke, wypowiadając się ze wzglę” 
dów zasadniczych przeciwko udzie- 
laniu koncesji, wychodząc z założe- 
nia, że przy obecnie nieuregulowa* 
nej walucie, jedynie wskazany jest 
| sekwestr ziemiopłodów; koncesjono”* 
| wany zaś handel byłby tylko polem 
do nadużyć, gdyż pomiędzy handlu- 
jącymi będą stosowane przywileje, 
które w konsekwencji doprowadzą. 
|do jeszcze większego rozprężenia i 
itak już wysoce niezdrowych stosun* 
' ków handlu zbożowego.—- 

P. Dr. Grabowski przemawia. 
za udzieleniem koncesji petentom 
przedstawiającym moralną gwaran- 
| cję, biorąc również pod uwagę, czy 
| cÍ przed wojną prowadzili handel 
i zbożowy. — 


I. Podania petentów na handel 
ziemiopłodami. 


Komisja uchwaliła nie stawiać. 
przeszkód przy udzieleniu koncesji” 
następującym petentom: 

1. firmie „Tow. Przemysłowo” 
Handlowe Mercator“ w miejscu, ul. 
Piotrkowska Na 84; 

2. firmie „Jan Straus i 
w miejscu ul. Piotrkowska Ne 89, Q 
ile opinja mająca się zasięgnąć przez 
p. Komisarza Aprowizacji przy Ma~ 


S-ka*, 


miszewskiego co do działalności Pp. 
Strausa jako b. kierownika Wydziału 
Hadlowego Sejmików Łódzkiego " 
Brzezińskiego, wypadnie przychył* 
nie. — 

3. firmie „T-wo Ilmportowo - Ek- 
sportowe, Oddział Łódzki* w miej: 
scu, ul Piotrkowska Ne 111 (Amer. 
ca— Europe Exchange Corporation); 

4. p. lzaakowi Ginzburgowi, W 

| miejscu, ul. Konstantynowska Ne 20, 
o ile opinja zasięgnąć się mająca 
przez p. Komisarza Aprowizacji przy 
Magistracie m. Łodzi co do przed” 


Ne 26. 


wojennej działalności p. Ginzburga 
Wwypadłaby przychylnie. — 


Uchyliła zaś następujące podania: 


"1. Łódzkiego Związku Handlo- 
wego, w miejscu, ul. Zachodnia 68; 

2. Stowarzyszenia Handlujących 
Mąką i zbożem w miejscu, ul. Za- 
wadzka M 15; 

3. Abrama Szternfelda, w miej- 
Stu, ul. Cegielniana M 12; 
4. Borucha Wajsa, w miejscu, 
Stary Rynek Na 12; 
„,. 5. Zeliga Lewina w Kaliszu, 
Majkowska Ne 2; 
- 6, M. Gutmana, w miejscu, 
Cegielniana M 71; 

7. Dawida Cynamona, w miejscu, 
ul. Nowomiejska Na 4. 


ul, 
ul. 


ul. 


Il. Nielegalny zakup mąki przez 
Permesowa, Rohrową i Chrust- 
'kowską. 

Rozpatrzywszy akta Ne A. K. 631 
(W tej sprawie, przesłane przez Ko- 
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misarjat Rządu na m. Łódź do za- 
opinjowania przed wydaniem orze- 


czenia karnego, Komisja doszła do 
wniosku: 
a) że o ile się rozchodzi o za- 


kup mąki dla własnego użytku win- 
na być zastosowana ustawa z 9 lip: 
ca 1920 roku, Dziennik Ustaw j6, 

b) o ileby zaś ustalono, że w 
mowie będące osoby sprowadziły 
mąkę w celu dalszej odsprzedaży, 
należałoby sprawę skierować do 
rzędu Walki.z Lichwą w celu po- 
ciągnięcia winnych do odpowiedzial- 
ności za przekroczenie artykułu 6-go 
Ministra Aprowizacji z dn. 18 sierp- 
nia 1920 r., Dziennik Ustaw Ne 81.— 

Co się tyczy ziemniaków, to han- 
deł tym artykułem nie podlegał o- 
graniczeniu. 

Posiedzenie zakończono o godz. 
7 m. 45 wieczorem.— 


Przewodniczący: (—) Kaffanke. 
Sekretarz: (—) Lauterbach. 


KRONIKA MIEJSKA. 


Wizyta dziennikarzy państw nadbałtyckich w Łodzi. 


, W dn. 22 b. m. przybyli do Łodzi przedstawiciele prasy finland- 
Skiej, łotewskiej i estońskiej, przywitani na dworcu przez przedstawicieli 
władz oraz delegatów Syndykatu dziennikarzy. 


O 
'Wiciele 


godz. 10-ej rano w westibulu Grand-Hotelu stawili się przedsta- 
prasy łódzkiej, by powitać miłych swych gości. 


, Po kilku minutach pierwsze lody zostały przełamane i zawiązała się 
Ożywiona, ciekawa pogawędka w język. rosyjskim, niemieckim i polskim. 
a. Dziennikarze, przybyli na wycieczkę po: Polsce, reprezentują najpo- 
Ważniejsze organy prasy finlandzkiej, łotewskiej i estońskiej, różnych od- 


Cieni i kierunków politycznych. 


"Sympatyczna rola gospodarzy i przewodników wycieczki gości na- 


Szych po Polsce przypadła w udziale p. p. Cynarskiemu, 


kierownikowi 


tolskiego biura prasowego w Rydze, Romanowi Wegnerowiczowi, znanemu 
Publicyście i członkowi Biura prasowego min. spraw zagranicznych i Tytu- 
$owi Komarnickiemu, kierownikowi wydziału balt. w min. spr. zagr. 
Panowie ci z zapałem wywiązują się z swych zadań, ułatwiając 
formalności w podróży, udzielając informacji o naszych stosunkach i wpro- 
Wadzając gości w to. co jest treścią współczesnego życia Rzeczypospolitej. 
i Na czele deləgacji prasy nadbaltyckiej stoi p. generał Munck z Hel- 
Sngforsu, redaktor jednego z największych dzienników tamtejszych. 


P. gen. Munck jest zdania, że wnajbliższym 


czasie nawiązane zo- 


staną pom. Polską a Finlandją stosunki handlowo—gospodarcze, które tam 
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nemm O O ZZ 
prędzej wejdą w stałą kolej, że i przed wojną oba te kraje były z sobą W 
stosunkach i znaią wzajemnie swe rynki. 

Pized Grand Hotelem oczekiwała kilkanaście wygodnych powozów. 
i 2 samojazdy, udekorowane flagami 3 państw bałtyckich. 

Wreszcie red. Berens, red. Dąbrowski, przy pomocy wszystkich: 
prawie kolegów łódzkich, usadawiają gości w wtunikułach i mkniemy na. 
miasto, budząc prawdz:wą sensację wśród ulic łódzkich i wywołując zakła” 
dy, co do narodowej przynależności jadących. | 

Przed południem zwiedzili goście fabrykę Tow. Akc. Bannich, gdzie 
uprzejrnych i wyczerpuiących wyjaśnień udzielali wspołwłaściciele t rmy; 
p, p. Emil i Karol Bennichowie, oprowadzając po wszystkich oddziałach fabryki. 

Po południu udali się dziennikarze nadbałtyccy wraz z towarzyszą” 
cemi im kolegami łódzkimi do zakładów przemysłowych fabryk K. Scheib- 
lera i L. Grohitnena. ` - 

W zskł:zach tych powitali gości pp. dyr. Leon Grohman ip. inż. 
Edwerd Wagner, którzy nie szczędząc czasu i sił w sposób nader wyczer. 
puiący zobrzzoweli przen oczyma zgromadzonych sposoby produkcji, po”- 
pierając swe iafcimiacje, pcuczas zwiedzenia fabryk danemi cytrowemi. 

Zakłady Scheiblera i Grohrmana wywarły na gościach ogromne 
wrażenie, dając poisis ': zioxształcia przemysłu łódzkiego, o którym do- 
tąd mieli mgliste ienc rojgcia, 

To też czesio zadawali pvłania na temat odizdanych rzeczy, na 
które w sposob treściwy i jasny odpowiadali interpelowan.. 

Zwiaszcza sortownia i wykończacie były przednibiem zachwytu 
gości, w największej zaś mierze, nagson=czvne w mej towary, co widząc 
p. Grohman zaofia.ował gościom n:oźraść nabycia ich po cenie fsbrycznej, 
z czego naturainie, skwapliwie skorzystano. 

W fabrykach Scheiblera i Grchmańna uraczono gości niezwykłym 
widokiem, pokazując im z dachu 6go piętra jedyną w swoim rodzaju pa 
noramę Łodzi, otoczenej istaym lasem kominów, | 

Na tem zakończono zwiedzenie, gdyź „krótkość czasu stała na za”. 
wadzie*, kontentując s'e tem, co rzeczywiście daje pojęcie o całości życia 
pracującego i produku'ącego poiskiego Manchesteru. | 

Podkreślić należy, że goście vasi podnieśli z dužem uznaniem dziel- 
ność, sprężystość , inteigencję robotnika polskiego, rzucającą sie odreżu W 
oczy a tem bardziej pociąga 4ią, że okraszoną jowialnością i dobry:n hu” 
morem, który osładza ciężką a wydainą i konieczną dla kraju pracę. 

We wszystkich oddziałach fabryk zwiedzonych przez gości rapoty” 
kaliśmy na uprzejmość robotników, gotowych do udzielenia cudzoziemcom 
ciekawych wvjaśnień, za co należy im się serdeczne podziękowariie. l 

O godzinie | zgromadził wszystkich posiiek w Białej Sali hotelu 
Manteufla. gacie przy stołach zastowionych w podkowę, potoczya się W 
tonie niewyimuszosyin a nader serdecznym pogawędka koleżeńska. , 

Nie obyło sie naturalnie bez przemówień i serdecznych, chwilamt 
b. dowcipnych toastów. | 
W imieniu Syndykatu dziennikarzy łódzkich przemówił do zebra” 
nych red. SŚwiżewski, witając ich gorącemi słowy | podkreślając słuszność 
naszych praw do G. Sląska i Wileńszczyzny w imię tych wzni.słych zasad 
sprawiedhwości, któremi Polska stale się kierowała od Piastów i Jagiellonów: 

Przemówienie to, przyjęte oklaskami przełożył na język niemiecki 
red. Berens. r 

Po red. Swiżewskim zabrał głos gen. Munck, dziękując za przyjęc'ć 
niezwykle dowcipną oracją wypowiedzianą poprawną polszczyzną i konklu- 
dując, że za lat 50 Polska, krócząca drogą pracy, należeć będzie do naj 
szczęśliwszych krajów. 
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i Pozaiern nastąpił szereg przemówień i toastów, poczem udano się 
Znów na' miasto. | | 
ę O godzinie 7.ej wieczoiem zgromadzono się na wspólną kolację do 
białej saii hotelu Manteufla, Tutai przybyli przedstawiciele Województwa, 
Magistratu, Rady miejskiej, Starostwa, Dowództwa Generalnego w Łodzi 
oraz przemysłu i handlu. i 
Do stoiu zasiadio przeszło 100 osób. 
| Podczas biesiady nastrój panował dosyć serdeczny. Wniesiono sze- 
Teg tąostów na cześć gości, na cześć Polski i prasy polskiej. 
W zastępstwie nieobecnego wojewody przemawia! dr, Raczyński po 
polsku i po francosku, witając miłych gości, a następnie podkreślił, że kra- 
JE nadbałtyckie: Finlandję, Łotwę i Estonię wiążą pok'ewne uczucia naro- 
RA, z Poiskę, gdyż wspólnie gnębio::e byty przez jediego i tego samego 
lecz 
* (|. Odwolując się do gości z nad Baiiyku dr. Raczyński upraszał go-. 
„ICO, aby wszyscy, naszą prasę, Kulturę, przemysł i wszelkie dodatnie ob- 
lawy w dziedzinie pracy społecznej i ekonomicznej -— podzielili się swemi 
Wrążeniami ze swymi braćmi — rodakami, zaznaczając że odrodzona Pol- 
SKa idzie drogą ku świetianej jutrzni. ` ; 
d Polska czeka z upragnieniem chwiit, aby mogła podać dłoń naro- 
OM sprzym erzonyrn. | 
W końcu dr Raczyński wzniósi okrzyk na cześć Finlandji, Łotwy i Estonii. 
Orkiestra zaintonowała fanfarę. 
sku ; Drugm przemawiał przedstawiciel prasy starof'ńskiej -- po francu- 
„dl po niemiecku fin=ndczyk p. Eino-Palola, podnosząc stosunek naro- 
(ÓW nadbałtyckich do Polski i oceniając prace narodu polskiego. 
Bai Estończyk p. De Vrais wzniósł toast na cześć Łodzi i dziennikarzy 
Śdzkich. 
niu Wiceprezydent miasta dr. Stupnicki, uwypuklił w swem przemówie- 
p (gpaczenie narodów nadbałtyckich i nazwał ich przyjacielem względem 
olski, gdyż raród ten odczuwał w swem życiu n»rodowem, to co i my. 
skiny przemysł, który wi izimy tu w Łodzi jest dziełem robotnika pol- 
nego, w którego rękach leży przyszłość narodu : państwa. 
Pra W końcn podkreślił konieczność wzmożenia sił narodowych, współ- 
" <Cy, zrnierzającej do osiągnięcia upragnionych celów. 
© 0 Przemówienie to na język niemiecki przetłumaczył red. Berens. 
Z ramienia D. O. G. Łódź pułk. Kuchinka mówił po polsku i niemiecku. 
Generał Munck — podńosił znaczenie armji polskiej. 
legat Z kolei przemawiali przedstawiciel prasy z Łotwy p. Freiwald, de- 
stawi ministerjuma spraw zagranicznych p, Komarnicki, red. Drewing, przed- 
> AE <wiązku przemysłu włókienniczego w Polsce dr. M Barciński = 
iz rarcusku, ufając, iż goście nadbałtyczy wywiozą jaknajlepsze wrażenie 
("dadzą jaknzjpomyślniejszą relację ziomkom o stanie naszego przemysłu. 
Kilpi Nastepnie erzemawiał przedstawieiel prasy finskiej z Tamerforsa p. 
diow a tłomaczył pan Wiren z Helsingsforsu, czionek redakcji gazety han- 
jowes? „Kzropalchti = wreszcie p. Liprach — przedstawiciel Związku Kra- 
že go przemysłu włókienniczego, red. Dąbrows<i w imieniu prasy polskiej. 
Mówienie to tłomaczył na rosyjski p. Cynarski. 
giał Po każdym toaście umieszczona na estradzie orkiestra policyjna 
sta fanfare. 
nu; „Czas na wspólnym bankiecie zeszedł niepostrzeżenie do godziny 
„. I pół w nocy. | 
W nóc Zegnani serdecznie goście nadbałtyccy — udali się po godzinie 12 
y pociągiem do Zagłębia Dąbrowskiego. 
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SEA Zakończenie strajku robotni- | fachowości kandydata, Związki Z8” 
ków „budowlanych. Przed para | wodowe powołają komisje kwalifika" 
a wybuchł strajk pracowników | cyjne. 

adowlanych, przy budowie miej- _Delegalom wysyłanym w sprawach: 
skiej szkoły powszechnej. Pracowni- | ogóła i Magistrata: ie będzie siç 


cy zażądali podwyżek i żalili się na wytrącać z ich zarobk ależności 
rzekomo niewłaściwe traktowanie są z. ażsty ORA | 


| 
| 
ich przez kierowni ; : Th 
SAR Jez TACAN Magistra- pepafoty ZY DOSCIOWE otrzymają. 
ta prowadził prezydent Rżewski. | PY budowlani TA SA » 
Pertraktacje te w dn. 22-go b. m. "| pracownikom] one Skim ; 
doprowadziły do porozamienia z Akceptując powyższe warunki 
pracownikami na warankach nastę- | robotnicy postanowili przystąpić d0 
| 
| 
| 


pujących: wyrównanie stawek dla | Pracy.— 

Jas : wykwalifikowanych i eee 
nicwykwalifikowanyeh azəleżnione | z s.n: ; a 
jest od podwyżek dla wszystkich Z Zycia miast polskich. 
pracowników miejskich. Przyjmowa- | -77 = =e mes semmim a GRE 
nie pracowników odbywać się bę- Lwów. 


dzie za pośrednictwem instytueji na ` 
terenie m. Łodzi Związku Zawo- | We Lwowie urzeczywistniono od” 
dowego pracowników badowlanych; ; dawna istniejący projekt stworzeniś 
wydalenie zaś — z wiedzą wymie- | drugiego teatru miejskiego, któryby 
nionego Związku. Wymawianie pra- | wyrównał upośledzenia sztuki dró” 
cy na tych samych warunkach, co | matycznej, zmuszonaj do dzielenia 
w przedsiębiorstwach prywatnych. | sceny i częstych a szkodliwych diś 
wszelkie usterki, tyczące Się wypłat | jej rozwoju ustępstw na rzecz opery 
75%, będą załatwione przez Biaro |i operetki. Z dn. 11 maja otwarto 
Budownictwa. | teatr p. n. „Teatr Maly“. Na otwań 
Każdy wykwalifikowany pracow- | cie wystawiono „Chorego z urojenia 
nik przyjmowany jest tytułem próby | Moliere'a. 
na okres tygodniowy. Dla zbadania 


` LICYTACJE PRZYMUSOWE. 


Dnia 30 czerwca 1921 r. od godz. 9 ej rano odbęda się licytacje przy uł.: 


Konstantynowska 9, kredens. Konstantynowska 26, kasa kontrolna, Marysińska 
*3, krzesło. Pańska 27, kapa i obrus, Pańska 1, obrus. Pańska 30 32, obrus. Ogrodowa 
10, krzesło. Piotrkowska 17, obrus. Piotrkowska 16, kapa. Piotrkowska 19, obrus. 
Pańska 46, kapa. Piotrkowska 8, szata. Srednia 3, stolik. Marysińska 6, krzesło. Wól- 
czańska 21, pianino. Cegielniana 47, podstawa do owoców. Zachodnia 66, serweta.- 
Zachodnia 66, 2 krzesła. Dzielaia 34, biurko. Wólczańska 21, stolik. Wólczańska 21, 
dywan. Wólczańska 21, szafa Wólczańska 21, 2 fotele. Wólczańska 21, biurko, Nowo- 
miejska 4, szafa. Zawadzka 10, stolik 

Dnia 1 lipca 1921 r. odbędą się licytacje od godź. 9-ei rano przy ul: 

Przejazd 45, maszyna do szycia. Wodna 15, otomana, Rzgowska 113, otomana 
Przędzalniana 37b, zegar. Przędzalniana 19, zegar. Karolewska 28, krzesło. Piotrkow- 
ska 121, bielizniarka. Dzielna 39, zegar. Radwańska 43, stół. Radwańska 47, lustro. 
Milsza 46, krzesło. Piotrkowska 100, krzesełko. Wólczańska 159, stół. Złota 10, stół. 
Piotrkowska 182, kredens, iustro. Karola 3, stół, Karola 3, zegar. Karola 3, zegar, 
Karola 8, pianino. Karola 4, sztaka towaru. Karola 4, sztuka towaru. 


| Miejski Urząd Sekwestraeyjny. 
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Wydawnictwo Zarządu Miasta Łodzi. WERE. 
Odbito w tłoczni B-ci Holcman w Łodzi. ul. Zawadzka Na 7. 


